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IV Ziazd PZP 
kontynuuje obrady 
Pierwsze etosy w dyskusjj 

We wtorek- w drugim d ndd obrad IV Zja'Z'du PZPR rozpo 
ezęła się dyskusja nad pr~edstawionym przez Włady-· 
sława Gomułkę sprawozdaniem Komitetu Centralnego 
i wyty~znymi rozwoju f RL w latach 1966-70. Z try
buny zJazdowej przema"11ało 20 delegatów. 

Przemówienia powitaJ~e wygłosili przewodniczący 

wskazała, że łódzkie Bałuty, 
ongiś dzielnica ruder i nę
dzy, . jaik rówm.ież stale roz
wijające się zakłady, w któ
rych pracuje, są żywym przy-
kładem przemian. · 

Tadeusz Jagłowski, rolnik 
ze wsi Ponizie (pow. Augu
stów) w imieniu młodego po
kolenia rolników woj. biało
stockiego wyraził pełną apro
batę dla polityki rolnej partii. 

Na sali obrad. CAF-fot. Czarnogórski 

LIST KC KPZR dwóch delegacji zagranicznych: Nikołaj Podgornyj -
członek Prezydium i sekre.tarz KC KPZR, Giancarlo 
Pajetta - członek kierown.tetwa i sekretarz KC Wło
skiej Partii Komunistycz neJ. 

Obradom przewodniczyli Kolejno: .Jan Szydlak, Edward 
Ochab, Władysław j\fatys i Bolesław Jaszczuk. 

Ludzie bezpartyjni coraz 
powszechniej mowią o PZPR 
- nasza partia - oświadczył 
kolejny mówca, I sekretarz 
WKW, Marian .Jaworski. Po
zytywne zmiany w nastrojach 
i postawach ludzi nie ozna
czają jednak, że w społeczeń 
stwie naszym nie ma osób 
wahającyćh się · lub wątpią
cych. Przyczyną tego jest je
szcze szereg niedostatków wy 
stępujących w działaniu tere
nowych organów władzy. 
Istnieją jednak wszelkie wa
runki, aby trudności te po-

do IV Zjazdu PZPR działalnooci teorią marksi-
stOWSI!ro-len<in01Wslk.ą, Po.J.<;ka 
Zj.ednoazona Parli.a Robotn1-
cza 7ldecyd'O'Wainie kroczy na 
czele w.sizystkJich demOtklratycz · 
nych pall'."tii i masowych orga
nizacji ludu pr.aaującego; 
umiejętnie kiie<ruje budow
nictwem socjalizml\.l w krajl\.l. 
Za niezaChV\ria;ną wierność 
spraJWie pokoju i oocjaJizmu., 
za bezg:raniczn.e oddamie m
teresom ludl\.l Pll'."<IJC'Ująoogo. za 
umiejętne kierowanie bl\.lidow 
nictwem nowego żyda, w pel 
ni zasl:'llżyła 0<na na należny 
jej sżaic.uinek i zan..tfanie ca„ 
lego nairodu polslk.iego. 

Pierwszy zabrał głos I se
kretarz RW PZPR w Kato
wicach Ędward Gierek. 
(Skrót przemówienia zamiesz
czamy na str. 3.) 

Stanisław Broda, I sekre
tarz KomitE'.tu Zakładowego 
w Hucie im. Nowotki w 
Ostrowcu omówił m. in. dzia 
łalność samorządu robotnicze 
go w swym zakładzie. 

o ro~woJu produkcji eks
portoWeJ 1 antyimportowej 
mówił sekretarz oddziałowej 
organizacji partyjnej w Za
kładach Wytwórczych Maszyn 
Elektrycznych i . Transforma
torów im. W. Piecka w Ży
chlinie - Mieczysław Rożnia
towski. 

Japonia 

Kolejny mówca Władysław 
Pihan · - dyrektor PGR Ża
bów, (pow. Pyrzyce),· stwier
dził, iż rolnicy woj. szczeciń
skiego przyjęli z pełną apro
batą uznanie w tezach przed 
zjazdowych rozwoju rolnictwa 
za jedno z czołowych zadań 
naszej gospodarki. 

I sekretarz KW PZPR w 
Gdańsku - Jan Ptasiński 
stwierdził, iż wśród zglosz~ 
nych w toku dyskusji przed
zjazdowej 5 tys. wniosków i 
postulatów czołowe miejsce 
zajęły problemy- przemysłu 
okrętowego i g0spo!łarki mor
skiej. 

Tkaczka łódzkich Zakładów 
im. Marchlewskiego - Aure
lia Kędzi~rska, porównując 
20-lecie Polski Ludowej z 
20-leclem i;>rzeą'Yojenny!ll 

Katastrofalne 
• z1em1 • trzęsienie 

rwe wt-011'."ek pól:nocną i środ
kową JatP<>nię nawiedziło s·l
ne trzęsienie ziemi, w wy.n.'.
ku którego kilkadziesiąt <>.s<)b 
rz:ginęło, a liczba rannycll nie 
rwstala jeszcze dot~hcza.s usta 
la.na. 

'1edług in.fonna..:ji Biura Me 
teorologi<:znego Toyaana epi
centrum tl'Zę.sienia ziemi zna.j 

Polska „binazyna" 
przeclb1 nadciśnieniu 

Francuska firma Laboratoires 
Jean-Roy-Freyssinge zakupiła 
w Polsce licencję na wytwa
rzanie binazyny - nowego 
specyfiku przeciwko nactcisnie
niu krwi. Warunki kontraktu 
przewidują produkcję binazyny 
przez francuską firmę z pra
wem sprzedaży do 8 krajów 
Europy, Afryki i Ameryki Po
łudniowej. 

Zainteresowanie zachodnio-
europejskich przemysłowców za 
wdzięcza polski lek przede 
~~zys!-kim swym dobrym w~a
sc1wosc1om leczniczym (m. m. 
nie Wywołuje on ubocznych 
skutków toksycznych), stawia
jącym go w rzędzie najskutecz 
niejszy~h środków przeciw nad 
ciśnieniu. Jego wynalazcą jest 
prof. Stanisław Biniecki z War 
szawskiej AM. Produkcję bi
nazyny dla Potrzeb krajowego 
lecznictwa Podejmą zakłady far 
maceutyczne „Polfa" w Pabia
nicach. Lc_k ten znajdzie się 
w sprzedazy w aptekach pod 
koniec Ili kwartału br. 

Wkrótce układ 
o stowarzyszeniu 
między EWG i Austrią 

BRUKSELA. - Premier Bel
gii Lefevre oświadczył wczo
raj na przyjęciu wydanym n;;i 
cześć przebywającego z 3-dnio 
wą wizytą oficjalną w Belgii, 
kanclerza Austrii, Klausa, iż 
wkrótce rozpoczną się nego
cjacje między wspólnym ryn
kiem a Austrią w sprawie 
podpisania ukladu o stowa
rzyszeniu. 

dowal<> się w zatoce Toya.ma 
n.a Morzu Jaipoń.s.~·m. Trzęsie 
nte byfo taik silne, że 2 pisaki 
seJ.smografu reJestrującego 
wstrząsy :ro.stały wy.rwane. 
Największe szkody wyrządz: 

lo trzęsienie z:emt w Nil.gait::.. 
gdzie, jak się, podkreśla, jego 
rua równa była Wlielki.emu 
trzęsieniu· ziemi, jakie nawie~ 
dizilo w 1923 roku Tokio, gd:z1e 
zgi.nęlo wówczas okolo 143 tys. 
ludzi, 

W <>krę·giac h doatknięt;ydi 
trzęsieniem ziemi Th'Strzyrruroo 
ruch kolejov.1y na kilk.u li
nill(;h, a Japońskie Towany
stwo Lotnicze odwolalo Io.ty 
do Nii.gaty po otrzymaniu rue
o.!"cjaJnych :Lnformscj.i, że tam 
te1sze lotnisko za.tal.a woda. I 

O szkodach materiaJ.nych i 
ofiarach w lUdziach doooozą 
również z miast A&iła (pótn.oc 
na Japo.nfa) i Nag<..olka (Japo
nia . środkowa>, gdzie wiele 
domow runęlo, a w :i:n.nYch po 
pękały ś cia.n,y. 

konać. • 
Polityka inwestycyjna i za

trudnienie - oto główne pro
blemy, . które .poruszył w 
swym wystąpieniu minister 
finansów - Jerzy AIJ?recht. 
Dobrze si-ę . stało stwier
dził on - jż w toku dyskusji 
założony w . tezach poziom 
przyszłych nakładów inwesty
cyjnych został na ogół przez 
wszystkich· uzn;my jalto ma
ksymalna, nieprzekraczalna 
granica. W dalsz:Ych pracach 
nad następrtym planem 5-let
nim należałoby dążyć do 
zmniejszenia ciężaru inwesty
cyjnego, albowiem nadmierne 
tempo w tej dziedzinie może 
zrodzić napięcia i trudności, 
na jakie napotykaliśmy w 
przeszłości. 

Zdaniem ministra wszelkie 
nowe zamierzenia inwestycri
ne należy poprzedzać gruntow 
ną analizą wykorzystania isf-

(B) Dałszy ciąg na str. 2 

Droodey ~! 

Komi,t.et Cenlrr"al·ny Komu
nisitycwej f'<Irtii Związ'ku Ra 
d1ZJieckiego w imien.i.u radiz.iec
k1ch korm.t.n.iS'tÓ'W i całego na
rodu radziecki.ego gocąco wi
ta IV Zjazd bll'."atniiej P&Slk.iej 
Zjedm0C2Jonej Parlii Robotni
czej i p!I'z,esyła wam, a za 
wias•zym pośredJniotwem pól
t.O<ramiilion-01Wej axmii pol
skich komunistów, wszystkim 
lud:zi.oan Pll'."acy PolSik1e.j Rze
czyipospoliitej LudOIWej serde<:z 
ne porzdrowienLa i żyazenia 
sukcesów w pracy. 

IV Zjaz.id. Pqlski·ej Zjedno-
oronej Partii . Roboitnicz.ej 
obradlude w znamiennych 
dniach - k:i€dy paodsumowywa 
ne są wy.n:ilki 20-le1niego rOIZ
woju Polski Ludowej. Po 
W'Y'1JW10'leniu się z ja=na. fa
szys1Jolw\9kiej nie.wolli. i ucislk.u 
spolec:zm.egio, pracOIWilty i uta
lenriJowany nall'."ód pols<kd. osiąg
nął wyobiibne SlJllroesy w poli
tyc7mym, g<J5i!l'0'Clia1rczym i kul 
twrallinym roziwoj.u swej ojc:z.y 
7lny. Współczesna Polsika 
to wonne - n.iepodile~e pań-
511:rw'<> ludowe o wysokim po
ziomie goopoodiall'."ki, kultuiry i 
naiuk:i. Sluszm.ie U0: 7fł!jmuje 
ona godine miejsce w wielkiej 
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O Złote 
KIELNIE LODZI 

Zamieszczamy dzisiaj zdję
cie kolejnego · wytypowanego 
do nagród „Złotych Kielni -
1964 r." domu. Jest to dom 
przy ul. Karpackiej 19 - blok 
nr 305 na Kuraku. Autorzy: 

ców wyróżnionych domów. 
Ich zdanie może mieć rów
mez wpływ na decyzję jury 
konkursu. Przypominamy: ple 
biscyt trwa do 25 czerwca. 

architektura - inż. J. Kowal.--------·------
czyk i konstrukcja - inż. M. 
Więckowski (Miastoprojekt -
Lódź). Wykonawca - LPBW, 
kierownik budowy - inż. D. 
Kwieciński. 

Na Czytelników, którzy przy 
sylają wypełnione kupony cze 
..:ają atrakcyjne nagrody. Cz~ 
kamy także na listy mieszkan 

Kupon konkursowy 
Imię I DallJW'lsk.o . . . 

. . . 
na mieszkanie 

spółdzielme? 

Nagrodę „ZLOTEJ KIELNI" 
W GRUPIE A (budOWI11ictW'll 
niskie, tr.ulycyjne) należy 

PJ:ZYZDiać budynkoiwJ 

Nall'l'Odę „Zl'..OTEJ KIELNI" 
W GRUPIE B (bud-O'Wlllietwo 
wysokie) należy przyznać 
budYlllkmvl 

Nagni.dę · „ZLOTEJ KIELNI" 

I 
W GRUPIE C (budO<Wlllietwo I 
niskie, uprzemysł.(}w.iO!lle) na 
leży i>rzyznać budynkoiwi • 

. . . . . . . . . . . ~ 

s·ocjalistycz.nej w51Pólrnocie na
rodów, w rozwiązywaniu 
ws·zystkioh wiieiLk.ich proble
mów współczesności. 

W&ZYsflko, czyim dziś słusz
ni.e sz;c:zyci się nairód polski, 
wszysbko, co g:l"UJ!11towmie zimie 
nilo jego życie na lepsze, 
zwli.ązain.e jes·t z PO!lską Zjed
nocz<Xną Partią Robotm:iiczą -
s.padl!robierczynią i kon.tynua
too.,ką chlubnych ńraidycji pol
SJkiego i międ1Zynair0<dowego 
ruchu rewoll\.lcyjnego. TwÓII'
czo kierując się w oalłej swej (A) Dalszy ciąg na str. 2 

Tysiące Duńczyków 
witało prem ·era radzieckiego 

w Kopenhadze 
We wtorek przytył statkiem 

,:.Baszkiria" .z ofici.o.ln,ą wiizy
tą do stolicy Da.n.ii - Kqpen
h.agi premier ZSRR Nikita 
ChrtllSzcrow. Szefowi Nąd•.i 
radzi ec:ki ego towarzyszą.: r a
dzi ecki ' minJister spraw zag:·a 
ni<:zn.ych A. Gromyko.• prze
wodniczący Państw>0·wego Ko 
mit€1\iu do spraiw Koo:i.tak.tów 
Kulturalnych z Zag:ranicą przy 
Radzie Mi.n.i.s.trów ZSRR S. 
Romanow.ski, reda.kto.r naczel
ny dzien.ruka „Prawda" P. 
Satiiukow, redaktw- naczelny 
dziennika „IzW!iesitia" A. 
Adrź:ubej, wicemina&er rolnic
twa ZSRR R. Sida:k, wń.cemin.i 
ster ha.ndlu zagran;cznegt• 
ZSRR M. Kuzmiat. 

Killia tysięcy Duńczyków 
p.r~bylo do portu kopenhaskie 
go, aby pow.itać .sizefa rząau 
radzieckiego, wysłannika. wiel
kiego Kraju Rad, z którym ba 
nia utrzymuje tradycyjne sto
SUJ11ki. przyjaźni, N!.kitę Chn1sz 
cwwa i towarzyszące mu <:>&<; 
bisto.ści, po opuszczeniu po.kła 
oo statku, go.rąco powitał w 
imieniu rzadu i n.a.rodu duń
skieJjo premier Jens Otto 
Kra.g. 

Znów strzały 
.na Cyprze 
Nową zacląq 
do gwardii narodowej 

NIKOZJA. Rzecznik wojsk 
ONZ oświadczył w Nikozji, iż 
w północno-zachodnim Cyprze 
wybuchła 3-godzinna strzela
nina między Grekami i Tur
kami cypryjskimi. Na miejsce 
incydentu przybyły· oddziały 
szwedzkie, które doprowadzi
ły do wstrzymania ognia. 

Przedstawiciel rządu cypryj 
skiego poinformował - iż w 
tym samym rejonie wyspy 
wybuchla inna strzelanina 
między mieszkańcami wiosek 
Ayios Theodoros i Piyenia 
Turcy cypryjscy oddali około 
tysiąca strzałów do miejsco
wych Greków oraz do sił 
bezpieczeństwa. 

Premier Krag i premńer 
Chni.s;zcz.ow wyigłooili praemó 
wienia.. 

Depesza 
polskich przyb1ódcóco 
do n.s. Chruszczo(IJa 

I sekretarz KC PZPR Wł• 
Gomułka, przewodniczący Rady, 
Państwa AI. zawadzki i pre
mier J. Cyrankiewicz wystoso• 
wali do I sekretarza KC KPZR 
premiera Związku Radzieckiego 

' N. Chruszczowa depeszę z po• 
dziękowaniami za pozdrowienia 
nadesłane .z okazji IV Zjazdu 
PZPR. 

W imieniu uczestników IV 
Zjazdu PZPR oraz w imieniu 
własnym - czytamy m. in. w 
depeszy - ślemy Wam I za 
Waszym pośrednictwem - Ko• 
monistycznej Partii Związku 
Radzieckiego i narodom ZSRR, 
gorące pozdrowienia i życzenia' 
dalszego pogłębienia przyjaźni 
polsko-radzieckiej, dalszego u„ 
mocnienia jedności ideologicz
nej naszych partii, wiernych 
nieśmiertelnej nauce marksiz• 
mu-leninizmu. 

W czwartek 18 bm. 
przy NTU 303-04 

w godz. 13.00-14.30 

z naszymi Czytelnikami 
rozmawiać będą 

mgr Leszek Lewicki 
wizytator działu · wczas6w 

przy Kuratorium m. Łodzi 
oraz 

Janina Wojnarowicz 
podinspektor Inspektoratu oś

wiaty DRN Sródnlieśełe 

na temat: 

wszvstko 
o koloniac·h Iefnlch 
Proponujemy tematy: 

Jak wyposażyć dziecko aa 
wyjazd. 
Odwiedziny na koloniach. 
Opieka w ośrodkach kolo· 
nijnych. 

Wczoraj w miastach Larna
ka i Limasol rozpoczęto po
bór do gwardii narodowej 
około 1.400 mężczyzn w wie-
ku 21 lat. • ... -..-.--.. ..... --..-..-.-..-... .... ~; 



list KC KPZR 
do Ili Zjazdu PZPR 

Drugi dzień obrad 
(A) Dokończenie ~ str. 1 

Pal.ska Zj ednocrona Partia 
Robotnicza. je<>t jednym z bo 
j<J1Wych i zaharlotwainych od
dzi,ałów międzyt11arodowego ru 
chu komurui&tycznego. Zdecy
dowainje stoi on.a. na J)<l!ZY
cjach wynikają~h z uz.god
nionyoh uchwał n.airaid przed
stawicieli parr-tri.i komumisitycz
nych i roborbniczych świata, 
na PQZYC'jach int.€1rnacjonra
lizmu p;roletaa-iackiego. Polscy 
komuniści wnoszą wielki 
wkład w dzieło UJII1<JICl11lenia 
jedności obOZ'U oocjalistyczne
go i całego międzynairodowe
go ruchu kom'UJlistyic'ZIIlego, w 
dzieło walkii. z wszelkimi pme 
jarwami dogmatJ=u i rewi
zjorui=u, z ro.zilamorwą dzia
łalnością pnzywódców Komu
n:isty=ej Partii Chirn. 

- Polska. ZjednoClJOIDa Pa.rlia 
Robotnicza! 

Niech wioomiie 
nabiera żywotnych 
ziwhw.iana pn;yj&źń 
ko-polska! 

kwitnie i 
sil nle
ra.dziec-

IV ZJAZDU 
mtrudniieni·e w :rirrmroyśle. 
Uprzemysłowienie wojewó<lz-. 
twa dało poidlstarwę do r-O>Z
woju miast i osiedO.i, w któ
rych wybudowano ponad 130 
tys. iZb mieszkalnycli.. 

Niech żyje jedność wspól
no.ty sooj alistycm:i.ej oiraz ca
łego świ-at.owego rucllu komu
Dlistycwiego f roborłmiiC11Jego! 

Niech żyje mairksiizm-le-

ninizml I KOMITET CENTRALNY 
KOMUNISTYCZNEJ PARTII 
ZWIĄZKU RADZIECKIEGO 

(B) Dokończenie ze str. 1 

niejących mocy wytwórczych. 
Trzeba zagwarantować w pla
nie właściwe miejsce dla in
westycji szybko rentujących. 

Sekretarz Komitetu Zakła
dowego Huty „Baildon' -
Julian Szota, mówiąc o trud
nościach, jakie spotyka zało
ga huty w realizacji zadań 
produkcyjnych, wyraził po-

Z loży prasowej 
(Od własnego lwrespondenta) 

Radzi jesteśmy podkiretl:.ć 
rai:z: jeszcze, że we wszyst
kich problemarch pol1fylti mię 
dzyn.airodow€'j, a także świa
tawego ruchu komnmistyczne
go, P2lPR i KPZR zajmują 
wspóltl1e stain.orw.isko, wypły
wające z ich :ideollogic7Jl1ej 
jedności. oparbej na zasadach 
marksimiru-Ierl'inizmu. W cią
gu ostatniego dz;iesięcjolooa, 

a zwła=a po XX Zjeźd:zlie 
KPZR, jooność n.aLS.Zych pairti.i 
umoorrila się jesz.cze banidziej. 
Komunistyczna Pall'tia Związ
ku Radz:ieckiego, cały n.a.ród 
~r.adziecrk.i dobrae wiedzą, że 
PZPR i cały na.ród polsiki są 
:ich wyrpróborw.at11ymi i =e
rymi p.rzyj.aiciólm~. Możecie 
być pewnci, <lrodey towarzy
sze, że :radizieccy- k<Jl!lllU!Il.iści i 
cały rnairód :r.aidizJieaki rówtn;ież 
są w.a.seymi niezaiwodinymi i 
wiernymi przyjaciólmi i so
juszni,k.ami. po wszystkie 
oz.asy. 

Z ca.lego serca źyczymy 
wam, drOOzy tow<lil'ZY\S'Ze, no
wych Wliellki<lh Slllkoesów w 
budOWll'lictwie sotjali"Zlillru, w 
wake o ootxr-o i szczęście swe 
go n.airordru, o trwały pokój 
na Ziemi i przyj.aiń mlędey 
narodlan:ni wszy:srjjkich kil' a
j ów. 

NJrooh żyje pmoow;Irty, nta
lenf;owa.ny n!3Jród .połskJi. bu
dujący socj:aJiirzm! 

Niieeh żyje wyipró00wana 
~gairf)a na.rodu połskiego 

„, Pomoc dlu dzieci 
Józefiny Baker 
Członkowie czołowych fran

cuskich zespołów baletowych 
postanowili wziąć udział w ga
lowym przedstawieniu, które 
odbędzie się w jednym z tea
trów na Polach Elizejskich. Do 
chód z przedstawienia przezna
czony jest na pomoc dla Józe
finy Baker, która przed kil
kunastoma dniami rzuciła drama 
tyczny apel, do społeezeństwa 
o pomoc w uratowaniu przed 
wierzycielami zabytkowego zam 
ku, w którym znalazło schro
nienie 11 dzieci adoptowanych 
przez artystkę. Zamek ten zo
stanie wystawiony , na licytacji j 
3 lipca. 

Czlcrtoieik; jeoo potm:wbv.; 
'Wa'1"U111ki życia, jego perl"S'J:)e'k
tywy w naijbUższyc:h latach 
dom.inowaily we WCZ()(l"aj.SZelJ 
dyskMsji zj'<Wdo100j. Szczegól
nie wieJe uwrogi wj siprowie 
poświęoai mówcy Łodzi i zie
mi lód:zilcieij: M. RożnicvlootWsrki 
z Zailcł.cL>dórw rbm. W. Piecka w ż,ychLiwie i A. K ę<WierS<ka 
z ZPB itm.. Marohlewsrklie.go. 

Kiedy A. K ędzieil'Sl!oa - na
wiaseim mówi,ąc !Pierrwsza. lw
bieita na trvbume zjazdu -
mówtta o problemie wzaijem
<nych .stoS1.1.t!lk.ów mię&y mW
dą ·kicvdr.ą in.żymwrów i tech
nvk6w, a .sifJwrymi rpraik;t:yl/wJm.:i. 
ią j(}Jbryce i k,ieidy w z,wią.zku 
z tyrm. 'WS11>omtniata o s·wej 
c6:rce, .stludW.jąice1j chemię na 
Polirt:echni>ce Łódz.loiej - sarla 
l>amd.ro się ożyrww. Schod:zq
oą (lJ 'llrybwwy mówczy,n.ię 
żegrna'l'!lO se<rdoczmymi oikJ.a.s·ka 
mi. Po przeimówienvu M. Ta
·ta1'ł~oo-MajlkotwS1loa i St. 
NO'Waik - dyirelotorr ZPB i'm. 

400 s.złu c.znych 
satelitów? 

A,genoja UPI PTZY'taiCZa <:>l:>li· 
czenia amerykańskiego gene:ra.ia 
1otnictwa Johna K. Gerh.arta, 
we@ug kltórych WO!kól Zi-eml 
krąży jurż oko~o 400 mtucznych 
satelitów różnego typu i po
ClHXllZlenia. Przewiduje <l'll, iż w 
rc.iru 1975 liCl'llba ta '1112Jl'o5nie do 
lO tysięcy. 

Generał Gerhalrt„ który jes>t 
sm!fem póbnocnoameryka.ńsJctej 
obrony przeciwlotruczej polą
c:zyl zresztą tę info.rmaci ę z 
zaipewnien~rmt, że .armeryk.ańsikie 
woj&lrowe 'ś1:'odik:i oooerwacyjrne 
prowadzą dioklad!O.ą ewidenoeóę 
S'Zltucznych satrelii16w i śledzą 
:ich l<l'ty. Interesują się bowiem 
tą sprawą z :mi'1itarruego pull1lh."tU 
wJ.dozenia. .....__ 

Pijak 
podpalacz 
Nałogowy alkoholik - '.Alek

sander Mijas (Borowa 6), wró
ciwszy w stanie nietrzeźwym 
do domu, zaryglował drzwi od 
wewnątrz, a następnie podpa
lił siennik. Wezwany oddział 
straży pożarnej dostał się 
przez okno. Mijasa przewiezio
no do Izby Wytrzeźwień. Po
ciągnięty będzie on do odpo
wiedzialności karnej. 

I 

Rewelacje b. admirała 

BUNDESWEHRA-
państwem 

WY"Jl"Oldy !Peillnom()C!lilka Bun
de,s.tagu do spraiw obrony 
admi:rała . w sflaJ!lie 51P<liCzynBn.1 
Heyego, ikitćxry n.a łamach 
,,Quicka" OUwa["ai.e przym.al, 
że Bu;rud;eswehra stanowi 
JPańst'W'O w państwie, a wy~ 
chowywa-nire i sZlkolende żol
nierzy opiera. s;ię na starych 
metooooh dryl11.1 pirusrkiego, wy 
woła;ly p.irocuJruują1Ce wirarż:enie 
w op'LnJi:i publ!irerm.ej NlVF. 

w państwie 
cze z~eni.e W'Y'S?Jlo z 
USit !l"Ze'C!'llllliw CD U /CSU. 
N wtxxmiasit przedlsttaswWiele 
SPD i FDP wypowtied1zlietli sdę 
w tomie bairdtzllej powści;j,gli
wym. 
Przewodtniozący Bwndesitagu, 

Gerstemm.aier, wezJWlall do sie
bie Heyego, by ui&tJotsutnik>OWal 
się do wl.a~ych wywodów na 
ł.amaciJ. „Quiclkla'~ Heye zl~ 
żył OOwiiadmenie, w kltórym 
JXltdltrzymu,j.e swe tezy. 

Marrohlewsilciergo; wręczytli jej 
dużą bombomiierę ~~ 
poqn;atd,ek. 

• * • 
Kuluarry :zijaa'du sq 11!Ji.ej-

scerm -.srpobkAJń wteiu lud.zi., k.tó 
ry>eh żvcie 1'zucilo w różne 
zailcqi~ki krajru, a 1Ullwett śiwia
ta i /Qt&rzy 1>0 laiUwh .siportiktl>it 
się 'IW- z.jeździe. Nwzwvk:Le 
serdeczmie wttaili !llJTodaW.ia
nie swego by'le.go sek:retarza 

dJz.iiś I s.e<k.re>fxurz>a KW 
PZPR Wojeiwództwa Łód.z'lyi,e 
go St. Jędiryszx:.zaJka. Kotem 
otraczaH derleg<Wi .z.ietmi lćdz

T~iej b<yil.ych se1k:retarrzry lwrmi-, 
rbe'bów patrl;yj:nych w Lodzi: 
J. PtaisińS1k:i.e90, M . MiSkie
wic.za., Cz. Da:maig.11Jtę; J. Mu
szyń51kieJgo; a rtaikże z,jolllJlUvją
cych .się w k:uluairarch z,jarou 
- lodzi.am. - cz,lorrvkórw Biura 
Poi-i.tycznego - Zernorna KlirSz
k.ę; M. Spychwts1fo'iego e LO>gę
Sowiństkierg.o. 

* * * W ierlu rodzi.an; sta1le mńesz-
Toających obe>e:nie w Warrsza
'Wie, przyic'/wdzi do Dornvu Chla 
pa, a 'fxv~e do Pailaicu Ku:l
tiun'Y.; - (llby spo~T<,ax5 >S:i.ę i po
T<Y.rnlaJWiaĆ Ze< srwyim.i prZ1!f,j<t
ci6bmi - d.eilegaJtanni Lodzi. w 
d'Tlitu ux:z()(l"(}Jjrszym w Tcu
luarraich zjaiwi!l się sitanv dz:i,a
laia2' rerwolllJ.cyjny, bojonvrri,ik z 
ok:rerS<U 01~.ii. nietwiOO<my 
S ta?!JiJsla!l.v Maideij. Łodlziamie 
zgGtoiwaili m-u g()(l"ąrcq owa~ 

cję. 

* * * Wszyscy <f.erle,gaiei O!f:rzym.ujq, 
prarS.ę teręnorwą. Moon.a ją na 
być w ,sipercjabiym kW•sk'U 
;,Rt/IC'h'U". w dniu 'W'CZOTaj,
s;ryrm jm ro godz, 11 ramo za,
braifolo ;,Glorstu Robotniczego" 
i „lliiennvka". Deil.egaci po
życzaili wbte wzaijerm.n?e. ga
zety. 

* * * Duźym powodzeinwm cierszy 
·się księgairnia. ;.1jazdorwa; w 
kJtóreij 'T/'llOŻ'oo Tcu.pić 'Wiele 
trudnych do zm..arleZiernia. już 
dztsiaj kisiqiźe<k. N a1jwi,ęrksizym 
powodizerrllie.m cieszq .siUi Ko
sid0<ws~cieigo ;, Orpowrieiści Mb U j 
ne'', Sa1rima „Przy .szwbaiso
wyoh §wiecach" i WierSio
k>go ,,Rosja we krwi S'kąpa
na". Łodzi!ani.e s:kJwteczinie 
szturmoWDJl'i lcsięgarrnię i na 
ogół ruda:lo ilm się zaopOJtrrzyć 
we rwsipcmlmJiame /Qs.iqiż!Tci. 

• * * 
Dzileń ~rGJc:11 jest wyipelnio

ny bez 'l'>e>il'Zlty. 8 god.a'4n 1u1-
piętej '!./JWa!gi wyima,9a porwad:
nego wysWvu. Po orbradarch -
1ci!1W1; ar! bo t€rait:r. Lord:zia~ 
nie ogl.q(f.a,li .~ fil'my „Żywi. 
i ma.'l'fnvri" wq SriJ1l'l.O!J'!>O•Wa i' 
poT..'l!Tci fiJ;m ;.,Ż-Ornra dila AiU>S'tT4-
li)cZ1J1lca.". 

• * * 
'W c.rorrwj Jerd,n>/1. z OO<lk'ktc h 

dele.gaJtetk - flel.etrba Pieitrais„ . 
O•S>liwiiaiła. Przedw<czoiMj była 
jeszcze szaJf;y!7Vką, a wcrora,j 
zjan.vila się w saili Oto.rad ja
Jw plmtyinoioo-s.ilwa bl.anrd1f'71Jka, 
M. Taitamk.&uma - MaijllOOtWska 
31/romerrvf;ołwl())la tiem jarlat jed-
11.y.m zrdwniem: W (}Jrszaiwa 
zrmieinia. lwcf.m„. A pot~ do
dCllłai: - Sd1Twra;! Uiwaiżaij, ż,erby 
ci nie os•iiwiarby i. · imme dele
g~tJoi ~ dzieilniK:y Górn.ej. 

ANDRZEJ STAJAN Niem.all natychmiast raecz
nirk 1rząd!u bo1'iskliego, von Ha
lSe, riłożyl oświ.ard.ozenie w 
iktó:rym zaprnec:zyl twi~e
n!ilu Heyego, że Bu:nid€Gwehll'a 
~ca się w państwo 
w pa.ńsbwie. Podiorbrn:ie Stt.aJnow 

Wystawa polskiee;o 

Komunikat 
dla absolC1Jentów UJ 

politycznee;o 
W Klubie MiE:dzynarodowej 

Prasy i Książki w Warszawie 
otwarta została we wtorek 
wystawa polskiego plakatu 

W dniach 3-4 października politycznego, przygotowana z 
br. odbędzie się w Krakowie okazji IV Zjazdu partii. Dru-
zjazd wychowanków UJ. or- "ą identyczną eksp:nycję u-
ganizator zjazdu. - stowan;y- rządzono w kuluarach Sali 
szenie absolwentow UJ - in- Kongresowej. 
formuje, że ostateczny termin Na wystawie zaprezentowa-
zglaszania uczestnictwa upływa no 50 najciekawszych z 800 
z dniem 20 czerwca b~ r:>lakatów politycznych, które 
zgłoszenia i wszelką kore- ukazały się w Polsce Ludo-

spondencję należy kier?wać na WeJ·- Wśród dobrze znanych z 
adres - Stowarzyszeme Absol 
wentów uniwersytetu Jagie- ulicznych murów plakatów na 
liońskiego - Kraków, ul. 1 maja, 22 lipca, rocznicę Re-
Swie!'czewskiego 3. wolucji Paiaziernikowej, czy 
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20~1 oo.ie PRL, tlJWr!lig'ę Z'Wll'aca 
aktualny plakat pt. „Partia", 
przedstawiający postać ·robot
nika za kołem sterowym. Jest 
to praca Włodzimierza Za
krzewskiego. 

Projektantami pozostalych 
plakatów są: Henryk Toma
szewski, Józef Mroszczak, Gu
staw Majewski i inni znani 
plakaciści, ogółem ok. 30 au
torów, w tym także mło<izi 
artyści Zenon Januszewski i 
Barbara Pochwalska. Ja:o wia 
domo, polski plakat należy 
do światowej czołówki w tej 
dziedzinie sztuki. 

gląd, iż należy zmienić nie
które dyrektywne wsl{aźniki 
techniczno-ekonomiczne nie 
sprzyjające rozwijaniu praco
chłonnej produkcji. 

Po prozerw:ie obiadowej 
pierwszy zabrnl glos I se
kirebatrz KW PZPR we Wro
cba.wiu - Wladysłiar.v Piłart-Ow
skii. POtirnf0trmO<W.aJ: 0tn zj=cl. 
iż w tolkJu dY\Sikruisd i pir,zed
zj.a:zidiowej spol:eczeńSl!twro Dol
nego Sląska zgłoo.ilio pOlll.a.d 
30 tys. wniosków i pod.jęło 
z-0bowią'Za.ni.a, kttórych w.ar• 
t.ość sięga 1,5 mtiH.airda zł. 

Kolej,ny mówoa, Zygmunt 
Siedlecki - sektretatr:z zaikl.a.d<>
wej orgaruizareji p.airtyjn€'j hu
ty „Małlaip.ain.erw" na - Opol
s21cr;yź.nie - oświadiczył, że w 
okiresie międa;y:zjazidO>WYID hu 
ta zwiięlkszyla procdrukcję sta
li o 'l:'l proc., a odlewów o 
25 proc., osiągając to beu; do
dabkOtWego zafll'lld!Il~emia i na
kładów i,nw;esrtyicyjnych. 

Minister przemysbu chermic:z 
nego - Antom Ra.dllńskti pod 
klreśm decydującą rolę chemii 
w roZIWoju w.51ZYS1lkich dz;e
d2lLn wy'fiwórezości, omówił za 
daln.ia pr2Jeffiyisifu chemiczn.ego 
w m:i00Jzit11ie wZJ:'OO/tu produk 
cji nawozów, włOkien synte
tylClZl!1ych i twicxrzyw =tucz
nym. Około' 50 proc. ekspoc
tu cherni=nego ki~jemy na 
rynki :z.arehrodnie. Można by 
podwoić wielkość te;go erks
pO<rtu gdybyśmy pO•'>'iadali od
powied!nią masę trorwal['l()IWą. 
Zamierzamy do 1970 ir. Z1Więk
szyć eksport 3-<klrobruie. Ch~ 
dzi o to, by byi to ekspoot 
wyrobów USZil.achebndonych. 

I sekiretaa:>z Kmniitetn.I UCZlel
nianego Ak.ardemirl. MooyCZlllej 
w GdańskJU - B·a.rba.ra Krupa 
poświęciła swe przemówienie
aik!buailrnym • problemom wyż
szych ucwl!Ili, środowis'ka 
naukowego 0traz pracy sl•użby 
zdrowia. 

Pe!liną soilfud.armość z l'inią 
poilitYlC!Zll1ą pairbili, sf<Jll'lffiJUtłowa
ną w l"efelracie W. GotmuJki 
wyrr.aiża w imieruiu drelegaitów 
woj, kieleckiego I sekiret.airz 
KW P'ZlPR w Kteloąc:h Fra.n
cisz,ek Waeh-OW>iez. &bwierdzil 

_Qo~, że ~rn.townie unie."liro 
się oblicze ziemi kielec:ki€'j. 
Ponad czbetr-Oikiro1Jnie WlZ>!'oo!O 

Stanisław Kulew.a - I se
kll'etairz KP w Gn.icinie oma
wia spraiwy zagospodairow.arnia 
użytlków rolnych w S!W'frn 
rejOt."lie. 

ObraaJO!Wo przedstawia prze
obrażenia, jailC!ie nastąipily na 
Ziemi,ach Za.chodinich, na przy 
klac1zie swej wsi Rurdlki -
Aleksandra Ciężka z woj. ko 
sza lińskiego. 

N°a1Srtępny m&wca., rob!J'tnik 
kombłMJtu si,rurktowegQ w T.air
nobf'z,egu - Edwam-d Kobylan 
sbwiet"d2lil, iż uruchomienilie l 
ro?JbudiO!wa kombinatu na te
ren.ach diarwnej, zaoofatn.ej 
. Prusiki B" stała się od sam2 
ii-o począ.t.kru spratwą całej za
łogi. 

O olbrr,z;ymim roizwoju prze 
mys1u elekrtlromasrz.yn-01Wego 
mówił wioepremd€1I' Franei
S'llek Wa.niorMra. Udizi.•a.l pr.ze
myis\flu etlel<!tromaszynowego w 
całej prordwkcjd krrajru wyno
s,ił w 1938 r. 7 proc., zaś w 
r-0iku- · ubiegłym 24 proc. 
Obecnie na uzysk.atnie p:mdrurk.
c.ii równej tej. jaiką osiągnię
to w całyun 1938 r. wy1Stairc:zy 
11 dni. Mówca pQdlkir~lil w.a 
i<ę specj-a1lizacji p["odiuJkcji 
oraz nowej technologii. D0-
tychCZ<l!SJ()IWe ooiągnięcLa w z.~ 
ktresie op.a;nowainia prOidn.tkcJ~ 
nOIWOC2lesn:vd1 wyrobów nie 
zaspo;kaijają j.edrnaik potl"Z€rb 
m. iin. w d7:iedoote obrr.aibia
l'eilt specj.a'listyCIZ'flych, a.p.aira
turry chemiCZJOej, uirz.ądzet'l 
dźwi,goiwych, maiS'Zylil budowla 
nych i irnnycli. 

Z kolei czlom.,ek kierow
nictwa i s·ekiret.arrz KC Włos
kiej P.airfJió. KomU!llistycznej 
G. Pa.jetit.a. prwkaruje zja-zxio 
wi serderczm•e p-0<2'Jdir<JIWi eni a i 
życzenia O<Woony<ch obrad. Je
go wystąpien.i.e sala przyjmu
je g'Otl"ącymi oiklaskrami. 

N aSJtęprnie 7Ja.bra.J: głos I se
klretairz W.arazarwsk:iego Ko
mitetu Wojecwód!Zlltiego - Ma
riMl Jaworrskli, kltćxry - w 
porO'llllmiendru z przedstawi
cielami wszyislfJkich delegacji 
- pwed<S'taJWił sktmd kiorr!'is'ji 
staitu1otWeJ. Komisja wybraina 
zastała jed!IlrOglośnie.. Jej wy
bór zamilonąl obrady <llI'll>gie~o 

din.ia zjazdiu. SmdO!We obtrady 
rozpoc:zmą się o godz. 9. 

w naszym 20-leciu 

,,Czte rnasly'' 
Przed SzadlkOtWsik:im byro tu 

13 dy.rektoirów. Kto ~· m<>-; 
że fer.a1na lie>21ba musmła byc 
przekrocZlooa i dorpiero po 
niej mial"o się dziać d>Q!br:z.e? 
Do niekltócych z tej trzyna
stllki ni.e dalo się ;przyst.ąpić. 
Bali się zatogi, crzy co? Z.a.
loga zres7ltą też się ich bala, 
w:iękStZ<JIŚoi nie lru!bhla. Może 
nawet nie ich - Illie osób, 
ale tego, że zatStłralnfali sobą 
zaikłiad1 obcymi czynili rze
czy, kttóre dlla widzJerwiaików 
zaws!Ze są ważnie i i:s•t.o1ll'le. 
Bo pr~ baiweiłlna z:ruwz.y 
tu „chleb" i tak samo jak 
chłeb j€1Stt wiai;oo. i bliska. 

CZltem.a,gty Mieczys.larw 
Szadlkowski, pirzyrniósl chleb 
rui.łod'W „1 Maja". Z poc:zą.t
ktu ilrakllcrwaino go, podobnie 
jak irmych, n.iiellfuie - ,,i talk 
po rok.u, nie wy&ooa pliaatu 
i wyleci". SzaJdlkowski wy1ko
n~ pl<lln i arie wyleciał. Nie 
wyilecia~ i po raz dtru·gi., 
c.ziwairty, piąty, d!Zi.ewtiąty. Te
traiZ mówi: - Jaik bym się bał 
o swój sto.lek, ro może bym 
na nim i n.ie siedt7..Val. Przy-
5tZJlyby dyrektyiwne wskaźniki, 
to U!kronilbym się i przyjął. 
Ja sam nie przyjmuję 
mam tu jetstzc7.e 'kiillmclillies1E:
cilu „~ów" od 'tego. 

Ale io już teraźtnd<ajsrrość. 
Na począl1lku był rak 1955, 
rpóźn!Lej pięódlziestią.ty sizósiy. 
Wtedy tna.d widwws!ką f.aibry
iką po nllZ µieiiiW\'i!Zy roz:bly
sła ozertwona gwjatztda - „1 
Maj.a" dootait pierws:z;e maej
sce we 'WIS.i>óllzaiwordiniotw.ire. To 
było p.i.etiws:z.e 0astk.OC?Zenle. A 
póź.njej pm.ysz'Ed dka:es goc-" 
srzy i 51kirom'l1,e os:ią,gindęci>a 
cvłlemrastego dYTeltr!.otra stainE:
ły na cemzli.lrow.amym. Roobil 
ktloś w.ted'Y ~ gwi.a.z.. 
dę. Sza.dkOWS!tiemu serce się 
kirajało, a.le :lldzieu:żyl to. Nie 
S2il>o ffill1 o symbole ... 

• * • 
'ZicJfia S'7llllllec przyszła do 

WirclzewSk.iej ManuMk!tury, 
gdy była młOO!?;i.1.111lką drziew
czyną. Od tego c:ziaau mi.nę-

ro 37 lat. Teraz siedtz:i przed 
dyrekitocskim bitulrkiem. Koń
czą ['OZl!TI<JIWę: 

- St=die, słl\ls2llltie - mó
wi S21adlkow.siki. Zobacz.ymy, 
co mOOn.a. 2lI"<Jlbtić. Dobra. a co 
jes=e? 

- Rr:zyda,roby s;ię s·trop pod 
'Wyższyć. I jesrwre jedJno -
trainsmisja jest zła. Pas trze
ba. kijem pa-zytrzymywać. 

Tukioh r-OJbotni<: jl!!Jk Zofia 
S21ll~·ec, krtótre Zlll:ają wseystkie 
zarkamairki zaikładru, jest tu 
sporo. Czltemas'tegio dyrekto-
ra przesiJraegłaITTo tJJW.a.żaj, 
to pysk.aita załoga. Tetr.a.z 
„sta.["y" (n.azyw.a>ją go tatkże 
„Tatą"), ziwj.eirza ro.i się: 
Być może pyS'ki<llta, na pewno 
zadzLorna. Najrwa,żniejsze jed
natk, aby tę ~ość ob
rócić w dobrą s1Jronę. Np. 
p.rzędJz,a.ln.la - ogiromny gm ach, 
odd.7.:Lały, wyd-zi.aily, podiodidzia
ły. Ale nie W\SIPÓŁpl'acują. 
Dlarczego? - Prządka d.osltaje 
z.Łe walki, r-OiZITalb1a" rua. ca
łą faibrykę. 'N-a OOJl'.adach wy
twórez)'(:h, ki·edY Z'WII'aroailiśmy 
uwagę olba:ączkrair'k<l'lll, te u
tystkirwaily na w11weclooiairik.i, 
w:rzecionti.all'ki na ciągarki 1 
kończyil:ro się na wnioS1kach, 
że... baiw~a jest zł.a. Wtedy 
mri,eliśmy balwellnę drogą i 
nie naj>lepszą jalkość 1Jkanitn.. 
Teraz z baiwełt11y tańs~j WY
ciągamy 99 proc. pierw5tZego 
gatrumil.m. J.alk? - '.Dr,zymamy 
!Się :ziasady OSl()lbi\s.tej od!powie
dziralności. J€"ieli n;p. Teresa 
wie, że robi. nie dil,a jaikiegoś 
an0tnimowego oddzli.rail'U, lecz 
dil.a W<lllldy, J adiwigi i Micha
ł.a., to z.upebnie inaczej pra
cuje. J a:k są jatki eś piretensj,e, 
to ri::lJo Teresy, a nie do całe
go oddz!alru.. I Teresa musi 
robić dobr:z,e. „Wr8Jtk.a1rz" ma 
())DOOWią:OOk iść do prządek i 
tam OSQbi.ście slJllchiać uwa.g. 
Zasada ta ma sk:urłlki nie tyl
ko doo:aine. Dzięki Illiej ro
bortrricy Slłla(ją się g~ 
mi. 

* * * 
Rada robO'bnricxa w W.i

d:oowskich ZPB piI'ZleS,zJ.a. od 
c. 1956 2ln.am1eminą eW!Oilucj ę. 

wesprze 
republikanów? 
PARYŻ. - znana ze swej 

niesławnej działalności polltycz 
nej szwagierlta byłego prezy
denta Wietnamu południowego, 
pani Ngo Dinh Nhu, mieszka
jąca obecnie stale w Paryżu 
oświadczyła, iż Amerykańska 
Partia Republikańska zapropo
nowała jej wzięcie udziału w 
prowadzonej przez tę partię 
kampanii przedwyborczej. 

w wywiadzie dla dziennika 
„France-Soir" pani N'go Dinh 
Nim wyjaśniła, że zadaniem 
jej miałoby być „ujawnianie 
błędów obecnego rządu USA w 
Indochinach". Pani Ngo Dinh 
Nhu „waha się" jednak, czy 
ma zadośćuczynić tej prośbie. 

, 
Swiadkowie 
którzy o niczym 
nie wiedzieli„. 

BONN. - Dwaj byli wyżsi 
oficerowie SS, którzy zezna
wali w poniedziałek jako 
świadkowie w toczącym się we 
Frankfurcie n. Menem proce
sie przeciwko zastępcom Eich
manna na Węgrzech, Kru
meyowi i Hunschemu, utrzy• 
mywali, że o eksterminacji 
żydów w okresie wojny do
chodziły do nich „pogłoski". 
Obaj świadkowie: b. szef taj• 
nego wy·wiadu Głównego Urzę• 
du Bezpieczeństwa Rzeszy na 
Bałkanach, Josef Urban i by
ły kierownik biura Eichmanna' 
w Berlinie Rudolf Haenisch, 
starannie dobierali słowa, by 
nie obciążać oskarżonycla. 

13 ofiar powodzi 
w Turcji 
Wyjątkowo ulewne deszcze 

nawiedziły w poniedziałek tu
recką prowincję Cankiri. Wy
rządziły one poważne szkody 
oraz były przyczyną śmierci 
13 osób. Kilkuset mieszkańców 
okolicznych osiedli trzeba było 
ewakuować w bezpieczne miej
sce. 

Cholera w Malajazji 
D-0itychczas zain.Oltlow·at00 168 

wypadków :Dacll0trowań na 
cholerę w 4 stamaich Federa
cji Mailajarz;ji. Li=ba ofi.air 
śmtierlelnych W2lt"osla ao 33. 

i rada 
Na począiilru były same żą
d.arnia poo a.<ltreserm ard:mini
stracj:i. Dl.aitego m. in. w „1 
Ma,j-a" wskaźnikii p:ta.c stały 
'WY'Żej niż WS'kaźndiki wydaj
nośrt-L Ter.aiz rada wie już; 
że prZled podtjędem decyzji 
trzeba przeprowadzić ainalizY 
ekonomiczne, 1'CXllWaiżyć rzecz 
ws.z:echSJtrantl1iie, a nie tylko 
od 5'Ur-OtnY pob<Y.bnych eh~ 
Cz:lonkowle rady s7Jkolą się. 
(„StalI'y" mówi: Rozsądna 
rada nie potw;iinrn.a wierzyć 
dyrekto!rowi. Za:wsze j·emem 
przygotow.ainy na diJ.lu,gą dys.
k.us'j ę, na kontrowersje. Ra
da częs1Jo UJZupelin.ia dyrekcję 
- to je<Slt właśnie diobre). Ra
da patrzy na wykon.ainie pla
n&w c-Odz:łannle. Cod:zliennie 
też z .admiinisbr.atCją, z orga
nizarcj ą p.ai:rtyjrn ą, ingeruje w 
Sip['.a.wy prodJU>kcji, kieruje 
ludźmi. Zdarzają się i ilnne
gro rod1zalj u inltetrtweinc.i e 
dyire'ktor i ElS't zagooz;a;lyro ki• 
bicem RTS „Widzew", przy
dzieila! więc kłurbo;wi SiP,(lire 
sumy. Rada spl!"Zeciwila się. 
Pmvi edz:i.ała - .i eśli będq;ie 
trzeba, pieniądrz;e damy, a.le 
klub będiz:ie mus.i.ail roZJlicz.ać 
się z namL „Stary" ustąpił. 

I tark, fl(l'W'Oli, rośnie pocZJU
cie ocllpowled:zialności. Samo
rząd robotm.iczy pOCZlllł smak 
właidzy, zna sw<Jtje p0trażki, 
wie ja:kie je.sł jego miejsce 
w zaklad:zie. I kiedy Stani
sl.aiw Kola•sa wy.s'tą.pil z wrnio
skiem (nazyiwia się to kontr
pl.ainem), o ZlW'ięks'Zenie o 0,3 
proc. 'W)"da!j nośd przędlz.ałni 
średtni(Jrprz,ędnej (dia to, baga
te1k.a - 40 00:.n doda1Jkowej 
p;rodruilroj'i wa!I'ltooci girubo po
:n.aid 2 miłirOllly zł), „S!Jalry'I 
uśmi·echmął się tY'lko i po
wi,edlzi,ał: Brawo, w:iP,cej 
takich kon~i!lplanów! A rou
ważyliście to dohl"Zle? 

Samorząd ro.7JW.aiżył, ICSR 
Pl'a!ll przyjęła. Roool:n:iJrom , 
da Otll więcej chJeba.. Bo ba.
welona na Wid-zeiwlie to 
chleb. A bi..erz:e się go tu. 
["Z:e<: można samoobslu
gowo. 

JERZY KATA.RASINSKl 
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onieczna iest koncenłracia wysoko kwalifikowanych 
adr w określonych za~ładach dla uzyskania naibardziej 

Partia nadal będzie się 
przestrzegania prawa 

w sposób zgodny z 

domagała konsekwenłn ego 
przez wszystkie 
interesami ludzi 

organa 
pracy nowoczesnei połrzebnei pr:odukcii 

Na.sza wojewódzk<i_ wga.n.1.za
a partyjna od diłuiszeg-0 cza 
1 za głównY kieruinek swej 
'a.CY uwa.ża ustalai!tie i wy
>nystywa.nie reze;:w prodttk 
'jnych. Uważamy również. że 

st()jJ)niu znacznie więksZY;r1 
irż dot)'chczas sięgać na.Je:c.y 
o te rui.eprzebraine rezerwy, 
:t.óre tkw.ią w ludlzk.iej śvna
[()'IIlOIŚci - a więc po entu· 
jal'llll ofiarność i ini>eja.tywę, 
~~wane w oodziennej 
•racy jak.o dąiżenie d-0 o.s;iąga
•ia 00<raz to lepszyich wy.rL
:,ów produkcyjnych i ekonn-

' .1i<:zn.ych. Prawie 21 ty.s. wn:;o 
: :ków zgłoszonych w dys.Ii:u

:ji, znaczny ilościowy i jakc,.j 
i<>wy w=t produkcji, popra 
M niektórych wskaźników 
·~omicznych, to przykł.a<ly 
wiadczące o właściwej i rze· 
:rowej i.ntet1pretacJ1 tez KC. 

W na&Zym wajewództwie na 
Plan pierwszy wy.suwa się o
beoniie problematyka przemy
llłu maszynowego i elektrotech 
ti,i=nego (3() proc. całej pr,,
d.ukcji krajoc~•ej) a mówiąc 
bślej poJi.tyczno-<Jtrga.n.tzacyi-
1\e oraz techniczne warnnki 
iego .szyibkiego rozwoju; d,,_ 
tychcza.s nie p<XŚwięcaJiiśmy mu 
bowiem tyle uwagi ile n.p. 
l:órniictwu czy hutndctwu. 

Wyniki przeprowadronej na 
::iląsku a.nal1zy pracy tego 
llrzemyslu w pełni wtWierd·;i 
ty .slu.s.z;ru)Ść obra~ego ;prze.z 
k:.-::: kierunku na koru:entrację 
I specjaJj_zację ;pro<lukcj.i prze 
rnysłu elektromaszyinowego. 

W na.szyich warumikach ro:rn
ll'tiemy ją •jako dok0<nywan,e 
ta.ki.eh zmia.n w p:ro-filu pro
clukcyj.nYm zakładów, taikich 
Przesuinięć w lokaJi·ziacji pro
tl·ukcj.i, które: 

Godna rozważenia jest rów
nież wysuwana w niektórych 
1<ręgach aktywu partyjnego i 
~ospoda~czego myśl o nadaniu 
mstytucJonatnej forąiy dalsze
mu usprawnianiu takiej współ
pracy;. ~ogłaby nią być rada 
przeds1ęb1orstw kooperujących, 
1!'~ór!l w celu osiągnięcia mo
zhw1e najlepszych standardów 
pro~uktu finalnego, ustalałaby 
wzaJemne zobowiązania zakła
dów w zakresie jakości oraz 
terminów dostaw. 
Nowoczesność produkcji prze

mysłu maszynowego, jej kon
kurencyjność na rynkach za• 
i:;ranicznych· wymaga w pew
nym sensie nowego spojrzenia 
na problem · prototypów oraz 
sprawę eliminowania z produk
cji maszyn i urządzeń przesta• 
rzałych, 

Nasz wojewódzki progral!' 
nowej techniki na 1964 r. obe.i
muje 560 prototypów maszyn 
i urządzeń, z czego 250 prze
znaczamy na eksport lub za
stąpienie importu. 

Trudno jednak już dzisiaj 
stwierdzić z całą pewnością, że 
te prototypowe urządzenia speł 
nią wyznaczoną im rolę w 
unowocześnianiu naszego prze-

• myslu. wciąż jeszcze odczuwa• 
my niedosyt porównań oraz 
oceny jakości i nowoczesności 
naszych prototypów, w stosun
ku do najwyższych aktualni;~ 
osiągnięć techniki światowej. 
Czynnikiem „postarzającym" 
nasze prototypy jest zbyt 
długi okres, jaki dzieli od 
powstania koncepcji do uru
chomienia produkcji seryjnej, 
Dzieje się tak dlatego, że aby 
nosłużyć się lmnkretnym przy
kładem - w trakcie budowy 
kombajnu węglowego jest on 
aź 14-krotnie opiniowany i za• 
twierdzany przez różne komi• 
tety, komisje, instancje i ze
społy, 

Myślę, JIZ możemy powir)
dZleć, że jesteśmy przyigotowa 
ni do pod;ęda wszystkich trud 
nych obowiązków, jaik.ie na 
nas parli.a nałori;y. Cała na.sza 
parti.a jest jedn.oilita.· zwarta, 
wyroko ideowa. Partia. na.s'.!:a 
przeżyw.a swój wspa.n.i.aty 
wzrost. Dowodem tego .są nie 
fyilt-0 iJościowe, ale również Ja 
kościowe pnemi,any, które do 
konały się w r.aszym kraju Po 
III Zjeździe. 

LUJdzie gamą się do parti·i; 
są to ludzie nąorawdę wa.r
tościoWli, z coraz wyższym stop 
niem świadomości, pr<a,gnący 
zaan,ga<Ż<Jwać się w reaHizację 
li.ni.i partii. Ludzie, któr;;:y 
Wied•zą, że w partii tr.zeba pr:i. 
cować, że wzrastaJą wyma.ga
ni.a. chcą dzia'łać z pairtią, w 
jej rozwoju wid.z<\ gwa.ram.cję 
szy1bkiego rozwoju .całego kra 
ju. 

Po.siadamy cora.z więcej . W>· 
\Varaysizy o wyooikich k.waliri
ka.cjach zawod'(JIWych i ideo
~ch - ludzi rzutki.eh, · przio
P<JJoncY.ch potrzebą twórczych 
poszukiwań mOiŻliwo·ści udo
skonalenia .swej pracy, wy
chowa.nia, wspóJtowa:rzyszy i 
Jednoczesnie chęt11rie bio~ą
cych udJzia,l w działalności so0 
łecznej. · 

W ocenie sił i w ocenie sta
nu partii - mó,„i na zakoń
czenie E. Gierek - liczą się 
przede wszystkim fakty. Naj
lepszą miarą ideowego i orga
nizacyjnego roz'lvoju partii są 
jej kadry. Tej siły naszej par
tii jesteśmy pewni, wierzymy 
- że nic nie zdoła jej zaha
mować, że program który u
chwali nasz IV Zjazd wykona
my i zapewnimy dalszy. 
wszechstronny rozwój naszej 
socjalistycznej ojczyzny. 

J edinym z waiżnych warun
ków umocnienia i r=woju 
socjali=u, odldrZJialującym rów 
mez w niemałym stopniu 
na przebudiowę i roz:bu&wę 
gospodairczą hajru, jest prze
strzeganie i umacniamde pra
woimą<l!nośoi, ochrona ustro
ju, po!I'Z<ldlk.u publicznego i 
praiw obywateli, ocill:'ona wła
sności spolec!2ll1ej - marlierial 
nej podis<!Jalwy budow.niotwa 
socjail.istyczn.egio. 

Chcia:fuym Z!l1trz;ym.ać ~ 
nad sprawą prruwo=ądności. 
Braworządność, jaik wiado

mo, jes·t pojęciem o treści kla 
sowej, uwair:unkowam.ym przez 
ustrój społecrzmy państwa. W 
okll'esie międzywojennym w 
P0tlsee btriuaeyjnej praiwo i 
sposób jego stospiwania pnez 
ocgain.a. ówczesnej władzy sro
żyły burżuaizji, działając rów· 
noCZJeśnie przeciwko na.jży
w-Otniejszym inter.esom mai;i 
pracujących, 

W Polsce międzywojennej 
siłą, ktOCa najba!Nl!Zi.ej kon
sekiwen.tmJe i bedoo<mpromiso 
wo przeciws•taiwiala się siaina
cyj111emu bezpi!'a>wiu była Ko
Inillllti5tyuzm.a Partia P.olski. 

, Nowa sytuacja, jaka powsta-
. la w związku z odzyskaniem 

niepodległości i zdobyciem wła
dzy przez lud, nie dala moż
ności oderwania się od razu 
od ciężkiego balastu przeszło
ści okresu międzywojennego, 
ani też okresu okupacji. 
ciężar tej przeszłości potęgo

wany był jeszcze tym, że mło
da nasza państwowość stała 
się od pierwszych dni swego 
istnienia celem nie przebiera
jących w śro.dkach ataków ze 
strony reakcji, inspirowanej 
pi:zez tzw. „rząd londyński" i , 
obce ośrodki dywersyjne, 

Trzeba było · we wroga nde-

rzyć z całą stanowczością i 
surowością. Jednym z oręży 
stało się ludowe prawo, 

w miarę wzrostu świadomo
ści · politycznej i społecznej 
funkcja organizatorsko-wycho
wawcza państwa wzrasta i 
stale będzie wzrastać, zaś funk 
cja represyjna, która już obce 
nie odgrywa rolę pomocniczą, 
będzie nadal maleć. 

Socjalistyczny rozwój nasze• 
go kraju sprzyja tworzeniu po
stępowej i wymagającej opinii 
publicznej, której osądy od
działują wychowawczo nie
porównanie bardziej masowo, 
niż . mogłyby to uczynić tylko 
wyroki sądowe czy samo za
grożenie karne. 

Jeżeli, praktycznie biorąc, nie 
mamy dziś w Polsce przestęp
czości politycznej, pomijając 
przypadki szpiegostwa, dywer
sii i sabotażu ze strony nasła
nych z zagranicy agentów, to 
widzieć w tym trzeba rezulta
ty słusznej polityki nasze.i 
partii i wYniki szerokiego po
parcia społeczeństwa dla tej 
polityki. Bo nawet garstka 
politycznych ślepców, a do 
tej garstki wypada zali-
czyć także część hie-
rarchii kościelnej, nie może 
nie zdawać sobie sprawy z 
beznadziejności walki z wła
dzą ludową, skoro z góry od
padaja, bo odpaść muszą, wsze! 
kie rachuby na uzyskanie ja
kiegokolwiek społecznego po
parcia dla każdej awanturni
czej . imprezy antysocjalistycz
nej, 
Oceniając pozytywnie nie-

wątpliwe sukcesy w umacnia
niu i rozszer.zanin praworząd
ności, nie zamykamy oczu na 
zdarzające się jeszcze przejawy 
biurokratyzmu i bezduszności 
w załatwianiu żywotnych 
spraw ludzi pracy przez po
szczególne ogniwa aparatu 
administracyjnego, gospodar
czego czy organów ścigania. 

ła się konsekwentnego prze• 
strzegania prawa przez organa 
administracji państwowej i go• 
spodarczej w sposób zgodny z 
interesami ludzi pracy. Ale bę· 
dziemy też dążyli do tego, aby 
obowiązek przestrzegania pra-i 
wa był rzetelnie realizowany 
przez wszystkich obywateli. I 
to zarówno wtedy, gdy jest 
to obowiązek wobec państwa, 
jak i obowiązek wobec innego, 
człowieka. 

Ochrona wła51!1ości spol:ecir 
nej jest pierwsrwplaawwym za 
daruiiem, Ict.óre paittia staw.i.a 
przed społeczeńs>twem i .apa.. 
ratern państworwyrn. Koniecz: 
ne jest zatem pr.owadzenie 
energicznej. wyraźnie sk0t11-
roretyzo<Wam.ej praicy ocgandza
torskiej , poli.tyc=ej i wycho 
wa,wczej, ażeby każdy czlo
n ek społeczeństwa roo:umiał i 
czul s•ię odpowiedzialnym g~ 
spodarzern społecznego dobra.: 

Szikoła, prasa, radio i tele-
WlJZJa, szkolenie pairtyjne t 
spo1'ecz;ne - w~ dosr..ęp
ne środki powil!lll'ly być wyk~ 
rzystane do tego, ..ażeby każ• 
demu ozlowi.e!k.O<Wi wpoić , w 
mózg i krew oocjałistycmy 
stosunek do pracy i do wła
sności społecznej. 

Z kolei R. StrzieJ.eclti oma
w ia problem waJ.ki z dywer- · 
sją pOlli.ty=-0 - idoologicmą 
wroga. 

Wywiad i dywersja polJ.. 
tyczna, jako metody wailld. 
przeciwtk-0 kaajom socjailistycz; 
nym - stwierdza mówca -
podniesione zostały d:o rangi 
poli.tyk.i państwo<Wej USA; 
NRF i irunych kN:jóiw NATO. 

Rozgalęzi0tt1y aipairait dy• 

, po piern.sze - nsda.ją ok.re 
'l'ił!JJ;m z akla<lom rol).ę wiodąT 
Cych w wykonywan:iu produk
t;T'l, warżnej dla gospodarlti_, 
~oncentruJą w nicb produkc;ę 
f1na.lną; 

Nie mniejszy wpływ na no• 
woczesność produkcji przemy
słu maszynowego, jak i prze
mysłu · w ogóle ma zaprzestawa 
nie w porę produkcji maszyn 
i urządzeń przestarzałych. Nie
stety, zdarza się też, że 
maszyna, która ju:i nie od
.powj,llda „ ".~.v;nuigą,m.„ po.._woJ:zi;.-, 
snej techru.ki, wciąż Jest pro, 

d~~~:j1!a. ;ię, ·~ •;Śed~~zenia 
'Przem,ówieni.e 

V "„ ·"'"'I!.· ... """' 

Partia nadal będzie domaga- , 

p-o W·ci·I al De 

wersj>i pol1tycznej i idieolo-
giiczme•j utrzymywamy ~ 
państwa ka:pitailiisityqme jest 
od kilku l.at system.atyc:z:nie 
rozibudowywamy i umacniamy. 
W USA, NRF i i.runycil kra· 
jaoh NATO nie szoz.ędrz.;i się 
środków Irubteri:ailnytjl. _ „ . na 
Pil' gainizacj ę COII'a!Z to nowych 
instytutów an.tyko'Q)l\llll..istycz
nyĆh, na propa.gal!JJdę radi<i'Wą 
i wydawniczą pirzeciwlko pań
stwom socj aldstycznym, na 
roz:budowę szpiegowis:k-0-dy
wer.syjn.ej s>iaitkJi. 

po drugie pr-0dUJkeję kon-
centrują w określonych za
kładaeh rowal['zy&Ząey·ch, które 
._ specjalizując się wylączrue 
IV ~ego typu px>odUJkcjii - spe! 
l'l.1aJą fUJnkoję usługową w 
11to.sunku do z.aikladów wiooą-
c~h. . 

Takich przemieszczeń w pro 
tl.ukcj:i. ;n.ie ll'IJafoży ograniczać 
°? jednego tył.ko re.so,rtu. Przv 
l'L10.są one dopiero wówdas 
należyte rezulta.ty, Jeżeli do.ko 
~ać ich będziemy we wszys.t 
~l(:h zak<l:adach, bez wzglę
du na. p.rzy;na.ieżno.ść :resort.o
Wą. 

J a k wiadomo, aktyw pa;rtyj
h.y BieLska-Bia.lej '\.YYS!UIIląl pro 
ll<>zYc;ę nowe.i formy vw;poł
Pracy zak~adów ·p.roduikcyj
~Y~h -:-- ~a. zasa·dzii;, terytor,ial 
e3 więzi 1 V<"Sp<)łdzi,a.lania w 
~1ąfywa.niu niektórych 
~.spol:nyc~ pr0.blemow. z uzy-

talta~ych JUZ w.stępr~yeh rez:1l 
.1.ów wynika3ą, do mzwa.ża

~1a problency dalsze _ tak·e 
lak: ~oor<;lyinacja _międ.Zyre.:;.~; 
ł.owa 1 międzyzakrad>01Wa ora.z 
~ynaicj a wewn.ą,lirz?Jakłado 
'We. 
Doświadczenia i ~.suwane 

'll>nriosk:i wsk,a,zują, ze wpro
~-a<l.zeni e met;x!y ko'11JCentl".acji 

speojalizacji produkcji w 
l()kreś1'()'l1Ych zaktadia·ch przc
iti.:1:7.S>l:u ma,<;.zynowego .s.ta.nowi 
lrtowną dro1gę UTUchomien\a 
~e~erw pmdUJkcyjnych i ekuno 
!\licznych. 
k l?owa,żn! Wplyw na lch wy-

Ol"Zyls:t.a.n.ie ma również u
~rawn,ieniP k<Jopera,cH .stano• 
~ ' ąee, na:szym .zda.n; em _ je-i 
tą z n•a3powa.znicj~zych re
erw WZ!"OSbu .Produkcji .. 
la\Vięź między zakładem wio
,0c:vm, . a z.akł~dami z nim 
ii Operu,1ącyn11 w1nn~ być, na-
111l'm. zdaniem, realizowana w 
~?1t11e nowego typu Umów 

0 bo stawę surowców, zespołów i 
t dzespołów dla określonego 
~0tow~go. produktu, umów 
~ew1duJących odpowiednie 
1 d:ice materialne dla kl!lope
tant:ów, stosujących zalegali-
01'.'ane wynagrodzenie za ja-
0~ć i terminowość dostaw. 

!j!Jsprawnianie form koopera
~· . powinno doprowadzić do 
bo lt1ego stantt, w którym od
lt 'lllliedzialność materialna i 
b 11talna za wysoką jakość 
I ~~dukcji finalnej, za jej 
1~•atowe standardy ponosi{; bP,-
1>/• nie tylko · załogi zakladu 
.,,1odącego, lecz także :;;alogi 
lisiystki.ch kooperujacych z 

In przedsiębiorstw. 

i instytucje centralne powinny 
w ramach posiadanych etatów 
powołać zespoły ludzi, _którzy 
opierając się o rozeznanie po
ziomu technicznego potrzeb 
rynku krajowego i rynków za
granicznych podejmowaliby de
cyzję dopuszczenia do ~roduk· 
cji względnie zaprzest;tma WY· 
twarzania określonych maszyn 
i urządzeń. 

czynnikiem dynamiz'ującym 
rozwój p~z~mysłu .maszynowe~o 
jest włascnve. . progra!fl~wan1e 
rozwoju nauki 1 techmk1. . 
wstępne !ez_ultaty wskazuJą, 

:ie usprawn1e;n1e proc~s'!w pro
dukcyjnych _ 1 ?~1ą~męcie du
żych oszczędnosc1 3est . w zn~
cznyin stopniu konsekwencJą 
umacniania naukOW:i;'Ch pod: 
staw naszej gospodarki. C::hod:zi 
jednak o to, abY odpow1edmą 
bazę materialno-techmcz~'), k?~ 
centrować w miarę mozłlw?sci 
tam gdzie będzie ona miała 
zasa'dniczy wpływ na, wykony
wanie głównych zada;11· w 

Ogn.iwern decyduią.cym_ 
prQcesie inicjowanych i kie.:o
wa.nych przez partię prze~Ic:"l 
po·zo5taje czł<>wiek, jego. swi.a \ 
domo·ść jego kwaJ:i1ikacie. 
Chod~i o to.· aby syistematycz 

nie za.trudnjać wysioko kwalt
f ikoiwaine kadry w t)"Ch wiu
dącyc'h za.kładach. które . w~
pelnfa.ją szczególnie don.icsre 
zadania produkcyjne. 
Uważamy, że niileiy st050-

wać zasa,dę kmicentracj.i wy
scko kwalifikOl\Vanych kadr 
w określOlłlych i wybranych 
Przez na.s zakładach dla uzy
slrama na.}bardziej nowoeze.s
nej, najbardziej po.trzebni!j 
produłrnji. 

Ma.my w Poilsce faibryki, w 
których w określonyeh dz·e
dzi111.ach techniki, technolQgii 
i orga111i.zacji ?racy można 1;i<~ 
nauczyć n.ie mniej niż w ZR
kład.ach za,granicz'.lych. Kadra 
tych zakbdów ksztaltowaia 
się wiele lat . . I jesli d'Zi·ś po
trzeby ro.zwoJowe .naszej g9-
5pocta.rki wymaga.ją, aby ::a
kieh w pelini nowoczesny.eh Z?. 
kładów maszynowych byl.o >v 
Po·Lsce ma.czme więcej„ to u
ważam, że cel ten o.sią:gnąć 
możemy w . cz.asie zna.c·zm.c 
krótszym ko.nsekwent.i.~e 
stosując politylkę koin.cent;a
cji niajlep.."-ZY'ch k.ad.>r w za.t{{a 
dach wfodącY'Ch. Zakłady te, 
da.Jąc ruiwocze.sną pro<lu'kc ję 
spe1niać będą r6winież funk
cję ~ho.w.a.wców wysoko 
kwa,Jiifilkowalllej ka.clcy' pr:acow
n,iczej. 

IV Z}a.zd PZ.PR otwie~a n'>
wy eta,p w nasze; . ;partyjnej 
:o racy. 

przewodniczącego delegacji KPZR . 
N„ PODGORNEGO 
Witany długotrwałymi okfa

skami, wstępuje na mównicę 
przewodniczący cielegacji 
KPZR - Nikołaj Podgornyj. 
Na wstępie przekazał on de
legatom zjazdu, wszystkim 
komunistom polskim i ludziom 
pracy braterskie pozdrowie
nia od kierownictwa KPZR i 

całego narodu radzieckiego. 
Ludzi radzieckich stwier
dził mówca - sżczerze radują 
sukcesy narodu polskiego, o
siągnięte pod przewodem 
PZPR, dzięki słusznej linii jej 
Komitetu Centralnego z Wła
dysławem Gomułką na czele. 

N. Podgornyj · przecistawił 

Przemówienie powitalne 
przewodniczącego WłP.K 

G. PAJ ETTY. 
Przewodniczący delegacji 

Wloskdej Pairt.it Komunistycz
nej, cz:lonek kierow.r.Jctwa· i se 
kreta,rz WPK - G1ainea.rlo Pa 
jett.a powiedział: Ptreyjmij
cie na. wstępie bra:tereikłe · i 
gorące pozdr-Jwi.em.a od Wło
.skiej · Pa.r.t1a K<><mUJlli.sl;yeznej . i 

osobiście od tow. To,glia.tti'e
go. 

G . Pajetta omówił szeroko 
działalność WPK na. tle .sytua
cj.i wewnętr-znej 1W.toch. Mów
ca PQ·dkreśll·l, że komuni.Sci 
wloscy zna'}dują się ' dzisiaj w 
pierwszych szerega.ch szerokie 
go ruchu, który dąży do d<„ko 
na.n.i.a zwrotu pol\ty>eznego i 
g!.;bQlkich reform spo·lec2mych. 
Pozycja Wło.sk1ej Partii Komu 
n .:stycznej umoc'nifa się i roz
szerzyŁa. Liczy ona obecn c 
1.700 tys. czlon:ków, a w ze
szfo,rocznych v.:yb<Ka.ch glrn~o
waJo na nią ni.emaJ 8 mh. 
W'lo·chów. Ni:gdiy - oświad
czył mówca - me zrez)Og.n:o
waliśmy i nadał nie rezygn'..l
jemy z działania. lla .rzecz od
buctowan.ia nowej jednośc.i s>.ł 
socja1i.stycz:n:ych i robotni
czych. 

_Osolbną. część .swego v11ystą
p1eniia G. Pajetta.. poświęcił 
p.roiblemom w.spólnej walki lu 
d;-: ?racy w krajach europe1-
.s:ne3. w.spólnoty gOl>po·da.rczej 
przeciwk? domillla.cj.i mon>0<p<.>
li, przeciwko rpróoc·m odbudo
'.v". j . umocnienia milita.r.neJ 
Jeano•śc1 bloku atlantyckiego. 
Utworzenie . w\e1oisfrQ111Jnych .s'l 
atomo·wych NĄ.To, co .oznacza 
przek.aa;anie ;bron.i atornoweJ 

odwet.owoorn z Bon.n, zaosl:tl'Zi1 
.sytuację między:n.:arodową. 
Walcząc przeciw tym Illiebez 

pieczeństwom - stwierdza G. 
Pajetta czerpałiśmy zawsz<; 
siły i argumenty z dzia.lahw.ś
ci Związku Rad.e;ieckiego rui 

rzecz pokojowe-go współistnie 
nia i powszechnego · rozbroj~
nia, W naszym ki?:a.,u imię P·J<i 
.ski wi~e .się dizhs:i«J z rozum I 
nyimi i wytrwałym.i wyisilka
mi zmierza.ją:cymi do NIZWią
z.a.rnia problemu ?C>ko,ju w d~-o 
dze czę;Ściowych, k-0.nkretnyich 
i .stopniowych ro-zw:i.ązai1. 

Właśnie dla.tego ~ k0tn.tyn.uo 
w<:ł mówca - że wierzy.my w 
rzeczyw.iS'tą jed/niość ruchu · re
wo1ucyjnego odrzucHiśmy w 
Bp.osób sla.n.owczy stanowisko 
komUJl'1i.stów chi.fu;Ckich i oce
n.iamy jako sp.raiwę powa.żną 
z;;io~.trzenie przez ru.eh polem1 
k.1. P~ipiamy próby fowarzy
szy chińskich, wypaczen'.a 
pr.awd.z:iwego charakteru wa,! 
ki, i.a,ką. my i tnne partie ko· 
m1m1sty·~zne k:ra.jów Eurony 
zachodniej prowadzimy Q refo\l' 
my st.ruiktura\.ne i 0 rorzw6j 
demokracji ja.ko elementu wai 
k1 o . OO<!j al izm. 

.o~l'ZU<:airny stanowisko komu 
m::>tow_ . chińs\d.ch, którzy n;<; 
W!Q!Zą rewolucyjnego cha.ra.k

. ~er~ ~a·lki o pokOJ-OWe w.spól 
1stnienue i kierurją absut'(ja.!ne 
o.s.ka.rżeni.a pod ad:·esem ZSRR 
Ocl;rz=a;my także • wszelkie 
proby nie tylko zi,g.!JJOrowanfa 
lecz . nawet P<>mnieJszenia :m; 
czerua histoirsczne~o XX Zja.z 
du. 

następnie szeroko osiągnięcia 
narodu radzieckiego, zwłasz
cza w ostatnim 10-leciu, w 
latach, które minęły od XX 
Zjazdu KPZR. Zjazd ten o
znaczał radykalny zwrot od 
praktyki okresu kultu Stalina 
do leninowskich zasad i norm 
we wszystkich dzie<fainach 
życia. Mówca podkreślił, 1z 
budownictwo społeczeństwa 
komunistycznego w ZSRR u
macnia potęgę całego obozu 
sor.jalistycznego, w niezawod
ny sposób 'chroni zdobycze 
rewolucji socjalistycznych i na 
rodowo-wyzwoleńczych przed 
zakusami imperializmu. 
Przewodniczący delegac,ii 

KPZR mówił dalej o rozwo
ju radziecko-polskiej wspól
p'racy stwierdzając m. in., że 
koqystne dla obu krajów 
stosunki g<Jspodarcze pozwa
lają na pełniejsze wykorzy
stanie walorów gospodarki 
planowej, na lepsze zorgani
zowanie międzynarcxfowego po 
działu ·pracy w systemie so-
cjalistycznym; · 

Niewzruszoną postawę poli
tyki zagranicznej Polski i 
ZSRR stanowią zasady poko
jowego współistnienia państw 
o odmiennym ustroju spolecz 
nym. Podgornyj podkreślił, it 
w Związku Radzieckim wyso
li:O ceni się wkład, jaki do 
walki o międzynarodowe od
prężenie wnosi Polska Ludo
wa . . Wielkie znaczenie posia
da propozycja Polski w spra
wie „zamrożenia' broni nu
klearnej w Europie środko
wej, podobnie, jak wysunięta 
wcześnie.; ;Jropozycja stworze
nia w tym rejonie strefy bez
atomowej. 
Wychodząc z · założenia, że 

aktualne trudności w między
narqdowym ruchu komuni
stycznym należy przezwycię
żać wspólnymi wysiłkami 
wszystkich partii marksistow
sko-leninowskich. KPZR tak 
samo, jak PZPR i wiele in
nych bratnich parti~ opowia
cla się za zwołaniem między
narodowej narady partii ko
munistycznych i robotniczych. 
Prace przygotowawcze do ta
kie.i narady należałoby rozpo
cząć: możliwie najszybciej. 
KPZR jest przeświadczona, ż.e 
światowy ruch komunistycz
ny przezwycięży istnieJace 
trudności, zespoli swe sze'r~gi 
i osiągnie nowe sukcesy w 
walce o wielką sprawę kla
sv robotniczej, pokoju i bez
pieczeństwa narodów, o zwy
cięstwo komunizmu. 
Nikołaj Podgornyi przeka

zał nasteonie dar KC KPZR 
dla zjazdu - "OPiersie Leni-
na. 

Cały ten aipair<tt ściśle 
wspóldzial.a z wywiadem 
pańsi!;w NATO, !OOl!'zystaijąc z , 
jego wszechstrr:cmnej pomocy 
i inspiracji 0traiz z cliro.gi€j 
strony W5'półd.Zlialając z 
nim w za:ki:resie sz;pi.egootwa i 
dywers'ji. 

W poszruRiwaniu wszelkich 
sz;cz;e!in, które mogłyby osła· 
bić jedlność i silę dzi.ala:nia 
pairtii i narodu, wróg u&.!uje 
wykorzystać najdn;obn.ie jsze 
nawet tendencje czy pr.zeja· 
wy antyipartyj.nych pootaw 
czy odstępstw od li.mi. progra 
mo<Wej' i ideologiemej partiL 

Czy nie jest n,p. rzeczą 
znamienną S1Zer01kie pop.arcie 
i J'.l'l'opaiga:nda w·sze·lJtich prze 
ja.w.ów rewiz:joni;zmu, szerzo.. 
ne przez radio „Wolna Eu,rcr
pa" i dywersyjne wydaw • 
ruictwa typu parys:kiej „Kul~ 
tury". A z diru.g.iej Sltl"ony nie 
brak dowodów na to, że i 
sekciars.k-0-<logma.tyczma argu
mentacja jes>t chętnie p.od--' 
chwytywama i pocLd:awam.a 
obróbce propaigamd<i<wej w in· 
stytucjaeh zachodlniej dymex
sji polityCZJ11.ej. 

Nie żyjemy w ideologicz
nej próżni i nieraiz ~zejaw 
aintyipa:rtyjnej postaiwy ideolo
giez;nej nosi w oo<ł>ie za!t'cr
de1k współgrania z antY'komu
nistyczną dywersją j,deologi.cz 
ną.. • W systemie p,riZ.e<lSli.ę
WZJięc podejmowal!lych przez 
partię dla ulrnz;tał>towa111ia so
cja~istfczinej świadomości spo 
łeczneJ, nowego oblicza ideo. 
wo-politycznego człowieka, do 
rnoslą r-Olę odgrywa postulat 
dalszego, systematycznego 
w.zmaoniia!11ia naszej ofensyw
ności i pryncypialności w 
Wake z antykomunistyczną 
dY'Wersją polityCZlllą i ideolo 
giczną. 

JedY111ie s:J:uszną i · prawidło
wą drogą jest diroga walki o 
jedność działam.la, droga wal
ki kcmu111iistów o wielkie 
ide e i cele oo::jałizmu w każ
dym kraju oracz: w międzyna
rodowym ruchu komunis tycz
nym i robotniczym . 
. 1:'1 :isza ni erO!Zelr!Wla:lna prz;y
J a zn ze ZwiąZlkiem Radziec
kim i rodziną państJw socja
h s tyezinych jest nienairu.siZal· 
na . i żadne wysiłki impeJlja
hs.tow i ich a,genitów nie są 
w s.t.a111ie zahamo~'lać naszego 
ma:rsz·u do socjalizmu. 
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Nowy Widzew 20 lat---~----~--·---· 
gridku I tego ~ owo- CO M iimo upału i szeroko 

otwartych na rozpa.loną 
słońcem ulicę :K.oru>tytu 

cyjną balkonowych drzwi, w 
pokoju panuje przyjemrcy 
chlód. Pod okna.mi p.od.skaku
ją powracające ze szkoły 
dzi.ewczynki, a siedzą.cy na law 
ce przed olokami dwaj emery 
ci ocenia.ją plon V{i.06Cnnych 
prac spolecz.1ych mtes.zkiań
ców. Na <J1S.ie<llu Widzew-Za
chód jest spokojnie i trudrw 
uwi erzyć, że trzy larta. tem..i 
0S1edla rue było ... 

cierely się ich kompleksy n.iż
.sz.OOci wo.bee np. mieszkańców 
Bałut, gdzie zaczęło si~ zm•e
niać znacznie wcześniej. 

29 km ka.nałizacyjnyich, 12 km 
garowych i wybudoiwairuia ko
lektora.. 

eowego. A potem okazało sio:, ~-:.::::::.::.:;.....:;.:~;.;..;mllirllllll 
że wszysłko zostało nagran~ 
na. taśmę i powstała audycj;\ 
radiowa. A sąsiadce było nie· 
swojo słuchać tego wmystkir
g() co na.opowiadała., Bo żal -
żalem, ale mieszkanie w !>lo
ku to coś zupełnie innego. ł 
nie powiedziała najważniejsze 
go, że my starzy widzewiac~· 
bardzo się cieszymy - mimu
sentymentu d<1 tego co było 
dawniej - ze wszystkłeh no
wych rzeczy na Widzewie. I 
:l:e my, którzy 61)-'l'O: lat wy
chowywaliśmy się na. W.khewie 
potrafimy te zmiany prawidłu 

OW=em, od 1945 r. pOO'Wadzo 
no na szeroką skaJę roboty 
remont.owe. Ale tyUko starsi 
doceni.li fakt, że w 1945 r. z 
sieci wodociągowej korzystał" 
na Widzewie za·ledwre 2400 
os&b, a w 1959 jwż 49 tysięcy. 
Młodsi uważają tę rzecz z.a, 

zupetnie naturalną. Z siiec1 
gaiwwej 1 ka.n.a.Uzacyjnej kc.
rzy1SJtato natychmiast w wor 
nie zaJedw1e 7 tys. osób, a o
becnie już 38 tY's. Rea'lilzacja 
tych zamierzen wymagała za.
i.nsta.lowania urządzeń i po<l
łączeń w 1200 budynkach, ulo 
żerna 40 km c:ągów wodn(>'cl1, 

- Dziś mam śliczne mieszka 
nie - opowiada mój rozmów- Tysiąc dyplomów 

Zaczęło się trzy la.ta temu. 
K iedy w 1961 r. za.częfo kopać 
fundamenty pod nowe blok:, 
chodzili wid2ewiacy oglądać 
doły z żółtą gliną. Wraz ze 
wznoozącymi się blokami za-

Oto jeden z wieliu ł.iisltów, k!tóre codzieintnie W1Plywa
ją do „CzetrwolnY'ch S'kr:zyinelk". J?,rosimy o dals:z.e wY
powi,edlz:i. Tema-tów j•est mnósbwo, bo z usługami sfyka 
s"ię kaMy na ro d:zi,eń. Prooz,ę sobie tylko przyipomnieć, 
Drogli Czytel'llliku, w jrakim ptmkcie ~ym byileś 
ostaibnio i napisać nam O'dlręc:zinie: 
• W jaktim terminie wylronM?o to Zleoolllie? 
E Czy moiina było być zadowolonym z wyk.ro.namlila. usłu

gi, a. jeśli nie, to dlaarego? 
• Co twodm zdaniem należy zrobić, aby usprawnić 

pracę w tym punkcie? 
Czekamy na listy. Przypomlimiamy aidlres: ;,D2lien:nik 

Lódzki" „Czerwone skrzynkti" Lódź 1, z <Wviskiem -
Ankieta. Nie trzieba naftepiać znaczka! 

------------------------------
1200 rodzin Polesia 
na liście przydziału mieszkań 

Gospodarka mieszkaniami 
była tematem wczorajszej 
sesji DRN Lódź-Polesie. Do 
kofica lipca zrealizuje się 
przydziały dla 1.200 rodzin, 
którn znalazły się na liście 
z roku ub. W najbliższych 
tygodniach miesZJkania otrzy 
ma 100 rodzin, których po
dania jeszcze dotychczas nle 
wstały załatwione. 

GRATULACJE 
dla aktywistów SFOS 
Łódzki Komitet SFOS otrzy. 

mal z okazji zajęcia I miejsca 
we współzawodnictwie komite
tów miejskich odbudowy stoli
cy i kraju za rok 1963 pismo, 
w którym przewocniczący Ra
dy Głównej SFOS - marsza• 
lek Polski Marian Spychalski 
- przekazał serdeczne podzię
kowanie klasie robotniczej na 
szego miasta. Równocześnie 
marszałek gratulował wszyst
kim aktywistom SFOS zaszczyt 
nego wyró:lnienia, życząc im 
sukcesów w dal5zej pracy. 

(k) 

Do tej pory udalo się na 
Polesiu zlikwidować wszyst
kie sutereny nie nadające 
się na mieszkania. Pozosta
je jednak otwarty problem 
wyprowadzenia ludzi z nie
mieszkalnych poddaszy. Jest 
ich ok. 5 tys. i dlatego do 
końca przyszłego roku me 
uda się na pewno załaitwić 
wszystkich spraw. 
Choć kwarterunek Polesia 

pracuje dużo lepiej mz w 
latach ubiegłych to jednak 
wciąż jeszcze jego dzia!al
ność budzi sporo zas.trze
żeń. W br. wpłynęło prze
szło 300 skairg. Niestety -
nie wszystkie zoo.tały ter
minowo ro:1JPatrz.cme. Rada 
zobowiązała więc Prezydium I 
do szybszego reagowania na 
ska·rgi ludności • 

Postanowiono równieź na 
wczorajszej sesji wystąpić 
do Prezydium RN m. Lodzi 
o większy przydział miesz
kań dla Polesia na rok bie-
żący, zwlaszcza 2~ 3-i'zbo-
wych, (kas) 

cz·ar(t) czterech kółek 
Sezon turystyczny w pełni. 

Chcemy jak najwięcej tury
stów ściągnąć również d!o Lo
dzi. Niestety, w ślad za tym 
nie idzie zabezpieczenie tury
stom zmotoryzowanym łatwe 
go zaopatrywania się w benzy 
nę. Z zakupieniem benzyny 
sprawa nieraz jest bardzo 

Ostatnie koncerty 
przed wyjazdem do CSRS 

Ostatnie w tym sezonie kon 
certy symfoniczne Filharmo
nii Lódzkiej odbędą się 19 i 
20 bm. Program ich składać 
się będzie z VIII Symfonii 
Beethovena, IV Symfonii Szy 
manowskiego oraz Małej U
wertury młodego kompozyto
ra polskiego Wojciecha Kila
ra. Dyryguje Stefan Marczyk, 
solistą będzie pianista Ta
deusz Żmudziński. 

trudna. Całą aobę czynna 
jest w Lodzi tylko jedna sta 
cja benzynowa przy ul. Woj 
ska Polskiego. Do godz. 22 
otwilrte są dwie stacje: przy 
ul. Ogrodowej i Rzgowskiej, 
ale np. ta pierwsza · ma tyl
ko benzynę, a nie posiada 
mieszanki do „Syrenek". Nie 
jednokrotnie turyści jeżdżą 
od jednej stacji do drugiej, 
bezskutecznie usiłując zaopa
trzyć się w paliwo. 

Ostatnio Prez. RN m. Lo
cfai wystąpiło do CPN z proś 
bą o przedłużenie godzin pra 
cy większej ilości punktów 
sprzedaży benzyny. Chodzi o 
wprowadzenie dwuzmianowoś 
ci. Nas~ym zdaniem wszyst
kie stacje benzynowe powin 
ny mieć wYWieszki informu
jące o dyżurujących najbliż
szych punktach. Stacje dyżur! 
ne powinny też dysponować 
pełnym zestawem paliW. 

· (kas) 

ca ślusarz, emeryt. 
Długo na. nie czekałem. Kie
dy pobraliśmy si.ę z ion!ł '" 
1926 r. kupiłem pokotk na ·Zc
Jaznej. Miał 5 m na 2 m. Zna 
joml nazywali go tl"llmn~. 
Kosztował 400 zł plus 40 zł ku 
mornego. A ja. Zal'a.białem -
kiedy· była pra.ca - 25 zł tygo'1 
niowo. Potem były inne nie
wiele lepsze mieszk3illia na Wi 
dzewie, które też wiele kMzW 
wały. Wygód nigdzie nie by
ło. Wygody były wtedy na 
Piotrkowskiej ••• 

Obecnie wielu mieszkańców 
tei stanowiącej wtedy szczyt 
wyg&! uJ1cy Piotrkow.skJeJ 
chętnie przerui<JISilooby .się de 
jaenyxih, ciepłych, slorneClZlllych 
bloków na osiedlu Widzew -
Za.chód. Bo skoro jnrż się tu 
zaczęJo - to z rozmachem. 
PoW'Stały rozbudowujące .s.i~ 
cią.gle osiedi1a na Zbi<JU:'Cze.j i 

Widzewie - Zachód ora.z blo 
ki w irunych rejon.c:ch dzielni
cy. Ogółem w dągu trzech lwt 

WG ocenić. 
A. PONIATOWSKA 

~llDIGDA 
Dziś w Łodzi zachmurzenie 

niewielkie lub umiarkowane, 
temp. maksymalna 26 stopni. 
Wiatry słabe i umiarkowane 
z kierunków zachodnich. Ju
tro skłonność do burz, cie
plej. 

oddano do użytku 157 duii;ych d 
bloków wielorodz!.nt'lych i ooo Mimocho em 
mieszkań w budownictw.ie jed 
!V11I'od:zirulym - lączni,e 9.533 
JZJby. UPAL - iWidzew był brzydką, dziel 
NC!ł - opowiada. drugi eme
ryt. - Powietrze było ciężki•~. iiJ , La.ska.wa. aura ~st.ąpi~;i 
Po wodę ch&d.Żiło się eza.sa.mi li do generalnego wysuszarua ! 
daleko. l>opiero w czasie woj • wszelkich żyw-0tnych soków I 
ny rozebrano taką, widzewską B z przyrody i jej najwyższe- I 
O!<Obliwo6ć jak piętrowe ubik<! • go rzędq reprezentantów -
cje za drewniaka.mt. li rodzaju ludzkiego. l.lpa.I da.-

Widzew si~ =.ie.n.ił w cią,gu je się we zna.Id naJba.rdziej 
20 lat. Zamia.st 25 proc. oświe m odpornym Tylko zdecydo
tlon,ych w 1945 r. i.z,b, je.s.nro je.:.-t li wani maJkootenci spacero
obec.nie wieczoramt na 85 proc • wali w niedzielne P<Jludnle 
ulic.. Długo.ść ulJic o nawierz- • po centralnych ulica.eh mia 
eh.ni szla.chetnej w.ul'"OSla z 6.5 Ili sta. twierd!zĄe, że na.reszcie 
km w 1945 do 37 km. w Hl64 I li mOl!tm norma.lnie ehoddć 
roku. Upo.rząidlrowa.ny .Plac Zwy • bez ~aira.żauia się na. Jt?PY
cięstwa. stał .się jedm,ym z wa.ż • chuue, poltr~ie 1 Jlllle 
niej'?ZYch placów rodzkich .• prey~ci :ne 5'r0in7 pr'6e-

1'l0\ŚĆ terenów zielo,n~"Ch wz1"c- • chodnutw. • 
sła z 35 ha ;:><> wojnie d.o :Lm B z te1ro też wzg-lędu Wiele 
ha .oll:iec:nie. Wył>udowain9 lfi li 06~b ~iedza. kina. zamia..~t 
szkol w tym repr~tacyj111ą li uc.iek.ać za 1'Diiasto I>! BIW~
Tygi.ąclartlkę im. Teiktli :Botrowia li sz~ oddec~ •. T? _są c1 samt, 
loowej. Uruchomi.ono 5 no- ktorzy wyJezdz&Ją nad mo-
wycłl rejonowych p.r:zychod1ni • !"7-e .P«> sezonie S7JC~śli~. 
lecka.!"Skich. Pow.stały 2 szpi·ta- ! ze mkt lm na. pl&zy me 
le, 4 a ,pteki itp. itd. • depcze Po głowach. 

- Chce pa.n1 wiedzie~ Ja.ki Ili Nie spotykane w dzle;laeh 
był kiedyś Widzew? .. ;.1;!! 1 • :miasta zja.~isko notuje. się 
nie ta.kie proste. Zlllie- • w sklepach. sPeaek Za.1nte-
nił się bairdzo _ eiq,g- m resow.ań wieprzowiną w 
nie mój ro2llllówca. - Widzew 

1
11 sklepach mi.~nych, absolut

- to były maile drewniane li na obo-Ję&nosc wobec reklam 
dmnk.i, „famuły" widzewskie I 11 wszeehstron~~ użytew.nej 
obskurĄe i zagęszaone... Był li elany tudzt~ _wyek~{)(htlo
tu kiedyś u sąsiadki dzienni- Ili wanych laminał?w, ~1.eehęe 
karz. Słuchał, pytał a sąsiad- IGI do pełnegC> ~v teJ chwili a.soc 
ka 6')>0WlWida.ła rozne rzeczy li tymentu ponczoch i obuwia. 
ja.k to st.arsza. kobieta. o tym, a gummve~o. A to źle. ~ 
że jej ża.I zburzonego m·ew- • 2?MY me tylk.o ub~ecrz.i 
maka l tyeh kwiatków w o- li S!~ w PZU lecz kuPIQe taik 

Ili że latem prz~ioty zimv-

z · k I k " w~go użytku. Nie na.leży " piosen ą w p eca u I 11
111 

Więc SZUkaĆ teniS~h~t.>k, 
j . pletw, irampek, slt:POW, 

zaprezentuje się I= czy k06tiumów kąpielowych 

bl
• , . ....,._,a brać czYm SC1l0n darzy. 

PU JCZfiOSCl '1111 Lato trwa krótko, najzdl'O" 

KANON -RYTM'' li wiej w tym. ~e eh-Odzie 
" . . . . B boso, a ką.pac 6llę w przysto 
P1sahśmy Już o powstaniu ilJ sowa.nej do te~o celu bieliź 

młodzieżowei;o zespołu muzyki am nie. Najnro<wsze modele do 
rozrywkoweJ ,„Kanon-Rytm'', BI • . • 
w którym gra i śpiewa mlo- li obc!rzenl& na... k.a.żdym ba.-
dzież szkół muzycznych. Obec· 911 seme. 
nie zespół, pod kierownictwem • 
J. Sławińskiego, „dojrzał" już 
do publicznych występów i za 
prezentuje się publiczności 
łódzkiej, 

Koncerty odbędą się w Mło· 
dzieżowym Domu Kultury w 
dniach: 20 bm. i 21 bm. o go
dzinie li i 19, a w dniach 22 
i 23 bm. o godz. 19. Program 
nosi nazwę „z piosenką w ple 
caku", piosenki zaś będą w 
rytmie twista, madisona, J><•><sa 
novy itd. (wt 

Komenfu/emg 

Z<l-Ta -
J. Bia.l<>brZesd<i - Po!!tęrH>Wa· 

nie podatkowe - Wyd. Praw., 
2'J 23. 

Przepisy e księgach handi!<>
Wych, podatkiowych i raohwn
kowych. Teksty i komerntan. 
~ stalll'll prawnego na cltzień 
1 stycznia l9S4 r. 

• 

Juli: pr.zesizło tysti.ą,c dJyplo
mów rozdia!la swoim aib.so\· 
wentlrom SZ!kola Pielęignia.r
ska nr 1 Pl"'ZY ul. Piotrkow
skiej. Ostatruo dyplomy o
trzymały dziewczęta, które 
uk(}nczyly 4-letnie Liceum 
Pielęgnia.rskie. Jest ich 60. 
Połowa pochodzi. z woje
wództwa,i po sk'O'f:Cl!!eniu nau 
ki wraca do swckh rodzin
r.,ych wsi i mia.s.teczek. Po
łowa zesta.n.!e w Lodzi. P.ra 

·;· cy za.równo dla jed.nyci1 
jak i dfa d ru,gich n.ie brak. 
Piękny zawód pielęginla.r

kli. staje Się C-O<taZ ba!."dtzlej 

Nie bójmy się 
. Ali" 
l " 

„Kasi" 

Od pewnego cza.su Czy-i 
telnicy zwraca.li się do na
szej rede~j1 alannuiąc, iż 
w aiPtekach nie można na.. 
być smoczków dila dziec •• 
.Po wyjaenjen:ia w teJ c;pr!i
wie zwróciłiśmy ffię do Lód.z 
kiego Za.rządu Aptek. 

Okazuje si~, że - zgodnie 
z decyzją Departamentu 
Matki i Dz'.ecka Min. Z,jro 
wJa - poprzedn;JQ s,przeda
waltle i. produkowane sm.ocz 
ki 2JOIS'taly wyc<>fa.ne ponie
waż (jak <>t:'ZeCMrno) %r>iek:
.szta.lea1łr niemowlętom :POd"" 
n.iebien.ia.. Do spirzedafy we 
szły więc GShatnio .sm.oczki 
oopowiadą.jące nonnom i za 
leceruiom specjalistów. Nazy 
wa.ją &ię C<ne „Kasia" i wy
róż!llia·ją się znacznymi roz 
mia.rami, które niejedinok."'OL 
nie odst!"aszają, rodziców. 
Smoczków tego typu Lódrzki 
Zairząd Aptek ma „na .sk& 
d.ZJiQ" Pod dostie. tki.em i każ 
ca aiptek.a. maiże się w nje 
za<J1pa.t:rzyć. Wkrótce wejdą 
zresa:tą do sprzeda~y podrob 
ne smoczki nazwane „Ala „, 
Za·ufajmy więc specjalistom 
i nie bóJmy się ,,Kasi" an.i 
,,Ali"! 

(jp) -Czy wiecie że.„ 
".do l910 r. Łódf; otrz}'ma 

1% połączeń lotnjczych z waż 
niejszymi ośrodkami w kra· 
ju. Przewiduje się, że do 
1980 r. liczba linii lotniczych 
biorących swój początek w 
Lodzi, ·wzrośnie do Z2. Lubli 
nek będzie wówczas central· 
nym portem lotniczej komu• 
nikacji krajowej. 

* * * ••• s ton trawy wysiali w br. 
łodzianie w ramach czynów 
społecznych. Zazieleniło się w 
Łodzi. 

-----~----------

• Tak nie mozna 
H.Wtmilai; :.o lotó:1'q zaipozn,ail. ~ red;a1Tr,cję 

koimiloot domowy derm-U Pf'ZY <Ul. Pwtrkcw-
sikiej 121, za;Tora:i.ooia <!'I.a - l.aigodini.e 1ftÓWi4C 
- powalŻ'!le rn~.zeinie ze .stronmy lud.zi 
~ed.Zia;lnych z.a aid:misrbiSttro>oję rej po
~l!<S'jli. Począ;l!lrowo trwibfw '114m by11o 11.1.l>ie:rzyć; 
że je&Jt wiki dom w lJo<dzi, w IJotó7'ym imlicja-
tyrwie s.po>teczmej wkatorów ?7rie ty!Jro nAe . 
wychorlzi ~ fl'la.prz,edlW, '°'le w:ręcz wllrudni.4 
'1'e<a1liMCję CZ//o!Ww 3']:>olecznych. 

Zac.zmi,jmy od po.cz4tiku. Ot6iż dom; o k.t6<
rymi 'l'IWwa., .2111!1lJjdlwje się w aidnnimifls braie# 
PKP. PrQIW<dę mówi.qc PKP ch,ętmi.e by się 
pozibyby tej n1.e'M.1Clwmości '7!la rzecz MZBM, 
(IJ/e na to Twn ieic.z'n.a. jeist zg<XJ..a 'l'e<SO>l'Vu /oo
rrvtmif/wcj~. W .z.wLą.zo1cu. z if;ym talleie przy-

11.qljm.nwj ocln.i6sl wrarżeni.e „epotrterr oillfme
d2!a•jqcy tein dcm - rw :połle<sjt prz.y 7U. Pwrbr· 
kowslTciej 121 brak pr'11W'dziiwego gospod,Mza. 

Lo.k:aM>irZt!J oS!taJtnio IPOS·Mrnowi!U w cz.yn ie 

z tym samym programem 
i w tym samym składzie ze
spół 'Filharmonii Lódzkiej wy 
jeżdża 22 bm. na występy do 
Czechosłowacji, gdzie koncer 
tować będzie do 28 bm. Ty
mi zagranicznymi występ_ami 
łodzcy filharmonicy zakonczą 
sezon muzyczny 1963164. 

Dziś, 17 hm. o godz. 1'1 w Ośrodku Propagandy Sztuki w Par 
ku Sienkiewicza, odbędzie się walne zebrar :e członków okręgu 
Łódzkiego Związku Artystów Plastyków, na którym wybran<! zo• 
staną nowe władze łódzkiego zp AP. z 

miasta 

spofecznym 11;1l<O<l'~Ć p<>se~ję. Proje<kt 
przewiduje m. in. Qi{lrodzernii.e $1.a1bką <kmiu 
oo s-flrony Al. Koki>Us2.1ki, urożem.ie clwd,ni
k.ów orOJZ wyi7woo.'11JW brodrilku dla ~' a 
tJatkże f.oin.tamniy, botslka do 1rLa1/ikówk.i, u.sta
wie wie 4!'t;orriJlców i l<artvelk. Slowelm zaimierze
nia amvbicl!ne<, a•U tr.uidme do re<(lllizacji, bez po
mccy aidmlń;nri;&·triro}i dmnu. A więc loom.Me.t 
dornou'IJ zwrócił się z fPTO.§bą do PKP o 
prziydzieleni.e pot:rzełnvych mGJteria.lów m. in. 
plyt chooni'lw.WJ!Ch, .si<l<Vk:i <O>q1rodzet11!ioweij i la
w.."lk. Niestety, PKP nie ś.pieszrą się z pomo
cą miesziktańcom. Dl<Jeze.go? otóż - jaik · wy
ja>Śnił reiP,O<rteirO<Wi przedsitarwic.iel PKP - nie 
m<l!ima prz>ydzieil.aiĆ mad.ert>aiów bez... gwMa:n
cjł, że :IJS'totnie prace te <ID ~Z!}11!ie ~ie-;z7211m 
iz-ositamq wytkorz,ain,e< ( !). 

Taile pamo<Wie nie możn.a.! SkCtro mii>e1szikań
C1J zadelkla:róiW<llll.i .!<tę 'IJNkml.a.Ć pm.ce siµo·lecz-
11.e - trzeb.a mieć rW~cej do mich ZaJUfa.nia 
t pom6c iim. 

* * • 
~a~iast kwiatów z okazji imienin p&nl doktor Anlelt Jezier

skteJ - ordynat.ora oddz. 9 A w Szpitalu dla Nerwowo i Psy• 
~hicznie Chorych „Kochanówka", 522 :z:ł na konto budowy Domu 
im. prof. Szustrowej złożyły pa ejentki tegoż oddziału. 
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J. KRASKOWS.KI 

popularn.y. Juiż przes-zło 70 
dlziewcl!l!;t zgłooilo silę d<() kl.i!. 
sy riierwszej liceum. Za:p;.$J 
je.szc.ze trwa.ją. Eg~n)' 
roz:poczmą .się 30 bm. 

(k) 
Foto: L. OleillllCz.ak 

ZarmiŁo·warTllie do hazard~ 
nie jest 11Wją cechą. me 
grami więc w Tio<t·o-Loi~kl:J, 
u.nriilwm loterii. Nie &•wie· 
rza<m tetż ~y,<tł,.owi ha<nd.1.<Y 
~mu l00:2'kich zaop<lltrze· 
nW<wcótlJ i ~"'Tiem•ni>ei ni· 
czy•m przvslowiO!WY wi.e•ib~ 
u.ginaim się fP"'a, ciężarem 
zaikupów ~1.orniy'Ch \li! 
śródmieściu. 

Je<J.n.aik w wb. pol!U!dzia· 
lek :imużonia apal/e1m Z«la· 
malmn S'ię. Nie lou])Ud.111 
pteczyium ł ()<llJIOC<Ów. W .Pr<1>w 
dzi.e IPO W'Uzyci.e w 3 s<kw 
pach pieczywo 'lUUiło mi si( 
.s·Tromg>leirować, aiLeo itru.sika' 
wetk, kitórymi było zarwalo•nl 
earle śródlrruiei.§cie, nie zina• 
lazl;:vm a<n.i ś.laidlu. Na wielu 
tysięczruym Osiiedlu Wl. Btr 
to.ms•k-iej aJ0niedzw.le1k., w 
dolmie j(JJk i in;i.edziela., oka· 
~a·l .s;.ę dinierm ,.,,bezawoco
wym''. 
Morał: KUemcie„ me hia-

za:rduj się. a je<§ti ju,t 111-u· 
siJsz - grOJj letpiej w Toto. 
Maisz tu ~'lvsze SZ'ml>S>e. 

(h) 

Motocykliści biją 
rekordy 

Pogotowie Ratunkowe 110- , 
tuje ogromną ilość nieszczęł 
liwych wypadków spowodowll 1 

nych przez motocyklistów. 
Dosłownie nie ma dnia, aby 
karetka nie wyjeżdżała kilk& 
razy do osób, które zostały 
potrącone przez motocykl lub 
do tych, które prowadził)' 
motor i uległy wypadkom i 
różnych przyczyn, najczęściej 
z pow.odu nieumiejętnego kie 
ro wa ma maszyną. Szczyto· 
wy okazał się dzień 6 czerw 
ca, w którym zanotowano 15 
wezwań do takich WYpad· 
ków. Niechże ta statystyka 
będzie ostrzeżeniem dla ama 
torów kawalerskiej jazdy na 
motorach. (kas) 

Dla dzieci na :kolonie 
Kiermasz PSS Górna i 

WPHO został w świetlicy za 
kładów im. Dzierżyńskiego 
zol'ganlzowany w samą porę· 
Kilka dni przed wyjazdent 
dzieci na kolonie matki mo· 
ga tam nabyć cały szereg 
przecenionych dziecięcych „ciU 
chów". Są t.o przede wszyst 
kim artykuły konfekcyjne i 
dziewiarskie przecenione do 
1/2 czy 1/3 swojej pierwotnej 
wa:rtości, · (al) 

Dlaczego nie zmieniacie 
tej wody? Przecież jest okroP 
nie brudna! 

- Jak wypiją tę, to 1łę na 
puści świetej ! ' 

~-----~,~---· ..... · 



Guz nowolworowy a temperatura skóry 
Chirurdzy z londyńskiego tym większe jest prawdopodo

bieństwo przerzutów. 
temperatur i okazało się. że 
istniejące guzy nowotworowe 
nie rozwijają się więcej. 

szpitala Middlesex zauwazyli. 
że temperatura powierzchni 
skóry piersi kobiecej dotknię
tej nowotworem jest wyższa 
od 1 do 5 stopni C. od tempe
ratury powierzchni skóry dru
giej zdrowej piersi. Im różni
ca temperatur jest Większa, 

Zbadano 57 chorych, 13 cho
rych miało przerzuty i różni
ca temperatur dochodziła do 
5 stopni C. W 35 wypadkach 
różnica temperatur nie prze
kraczała 2 stopni C. Wśród 
tej grupy stwierdzono przerzu
ty tylko u 4 chorych. W 3 
przypadkach nie było różnicy 

Doświadczenia powyzsze mo
gą być pomocne w stawianiu 
diagnozy co do charakteru gu
zów stwierdzonych na piersi. 
Dotychczas do postawienia diag 
nozy konieczny był zabieg chi
rurgiczny. 
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WAZNE TELEFONY 

Pogot. Milicyjne 07 
Pogot. Ratunkowe 09 
Straż Pożarna 08 
Kom. MO m. Łodzi 292-22 
Jnrorm. kolejowa 581-11 
lnform. telefoniczna 03 

CO! 9r11ie!KtEOVl 
ODCZYTY LDK (Traugutta nI" 18) 

STUDIUM (Park Ponia
towskiego) "Viridiana" 
(hiszp.) od lat 18 g. 21 , 

"Tajemnicę Paryża" 
TEATRY Godz. 19.15 w lokalu (fr.-wł.) od lat 14. g. 

TEATR POWSZECHNY Zrzeszenia Prawników 15, 17.30. (g. 20 seans 

l'A TRY (Slenklewwza 40) 
"Przyjaciele JD01;ylka", 
,,Ham.Uton - muzyka! 
ny słoó". "Pluto - ra 
townik". HAll Baba t 
f O rozbó,lników" godz. 
16. 17. "Swiadeetwo u
rodzenia" od lat 12 
(pol.) dod. "Kulisy baj 
ki" (po!:) godz. 18, 20.15 (O br. Stalingradu nr 21) Polskich (pl. Dąbrow- zamknięty) 

g. 19.15 "Zamach" skiego 5) dyskusję na te MEW A (Rzgowska nr 94) 
TEATR NOWY (Więckow mat "Motywy zabójstw" Tajemnica szyfru" 

skiego 15) godz. 19.15 wygłosi adiunkt UL dr (rum.) od lat 16 godz. DY2URY APTEK 
"Wicek i Wacek" (pró Brunon Hołyst. 16, 18. 20 
ba generalna) G?dz. 1~.15 w Klubie 1 MAJA (KmńSltiego 178) Pabianicka 56. Piotr

kowska 127, Tuwima 59. MAŁA SALA (Zachodnia MPIK (PlOtrlto~ska 8? •• Koniec naszego świa-
93) g. 20 "Garść pias- I p.) mgr SerglUsz Jas- ta" (panorama) od lat 
ku" kiewicz mówić będzie 16 (pol.) godz. 16 19 

Zielona 28, Limanow-
skiego 37. Rzgowska 

OPERETKA (piotrkowska na temat "Impresje ' 
243) g. 19.15 "CzaruJą- szwedzkie". Wstęp wol- Mi.ODA GWARDIA (Zie-

147, Plac Wolności 2. 

cy Giulio" (dozw. od ny. lona 2) "Tragedia opty DYZURY SZPITALI 
lat 16) mistyczna" (panorama) 

TEATR JARACZA (Jara- II: I N A od lat 16 (radz.) godz. Szpital Im. H. Wolt _ 
cza 27) g. 15. 18 "Ania 10, 12.30, 15. 17.30, 20 IprZYjmUje chore gineko-
z Zielonego Wzgórza" POLONIA .. Generał MUZA (Pabianicka 173) logicznie i rodzące z 

TEATR PINOKIO (Koper delia Rovere" od lat 16 "Opowieści z Pociągu" dzielnicy Bałuty i Po
nika 16) g. 10.15 .. Za- (wł.-fr.) gOdz. lO, 12.30, od lat 16 (węg.) dod. radni Rejonowej nr 10 
klęty kaczor" - Letnia 15, 17.30. 20 .. Wioska mała jak Płow z dzielnicy Widzew oraz 
&cena w ZOO g. 1~14 WI~ŁA - .. GrzesznY a- "( l) d d . ln'cy G ' d 
"Tomcio Paluch" moł" od lat 16 (radz.) ~~ po. go z. 16, 18. ~ie z:~K'~ prz;r~t p~~~y: 

TEATR 7.15 (Traugutta l) dod. "Pani od konflik ODRA CPr2ędzatruana 68) byszewskiego 1 Ciesz-
g. 19.15 .. Porwanie Sa- t6w" (pol.) godz. 10. "Chcemy się bawić" kowskiego. Szpital im. 
binek" 12.30. 15. 17.30, 20 (ang.) od lat 12 godz. H. Jordana - z dzielnl-

:'WYSTAWY 
BWA (piotrkowska 1()2) 

Wystawa tkaniny Anny 
Kramarz-Gruszczyńskiej 
czynna od godz. 10-18 

SALON FOTOGRAFIKI 
ŁTF - XI wystawa fo 
tografikj Lódzkiego To 
warzystwa Fotograficz
nego - czynna w godz. 
13-18. 

MIĘDZYZAKŁADOWY 
DOM KULTURY (ul. 
Piotrkowska 262) wy-
stawa osiągnięć zw. 
Zaw. Prac. przem. 
Włók., Odzież. i Skórz. 
Czynna od 10-18. 

WOLNOSC - .,l'ojedy- 16.45. 19 cy. S:ódmie~cie oraz z 
nek na Wyspie" (fr.), OKA (Tuwima 34) Dwa dZIelnIcy Gorna - Po
od lat 16 dod. "lO. VI. zebra Adama" '(pol) radni,a "K". ul. LeC2:nl-
1944 r. oradour" (fr.) g. od lat 16 g. 16, 18 20· cza 6. Szpital im. dr M. 
lO, 12.30. 15, 17.30. 20 PIONIER (Francisz~ńsk;a ~adurowlcza - z dzieł-

WŁÓKNlARZ - "Zona 31) "Ostatni kurs" od nIcy Połesie 1 Rejono
dIa Australijczyka" (pa lat 16 (po!.) dodatek wej .Por:adni nr 11 1 12 
norSlna) 9d lat 12 (po!.) .. Klient - nasz pan" z dZI~lnJ(:'y Wid.zew oraz 
dod. "powrót statku" (pol.) godz. lO, 12, 14. z d~lelnlC~, Górna Po-
(pol) godz 15 1730 20 16 18 20 radma "K, ul. Rudz-

• • t " " ka 33 
ZACHĘTA - .. Gdy przyj POKÓ~ (Kal';iI!lierz,~ 6) • 

dzie kot" (panorama) "Smlerć w SIodle (pa C'hIrurgła PołudnIe 
od lat 12 (czes.) dod. norama) od lat 12 Szpita~ .im. dr Jonschera 
.. Mówca" (czes.) godz. (czes.) godz. 16. 18. 20 ul. MIlionowa 14. 
10. 12.30. 15, 17.30 20 POPULARNE (Ogrodowa Chirurgia PÓłnoC _ Szpi 

STYLOWl/ - LETNiE _ 18) "Haszek i jego tal im. Biegańskiego, ul. 
;,Cartouche - zbójca" Szwejk" (radz.) od lat Kniaziewicza 1-5. 
(panorama) (franc.) g. 14 gOd.z. 17. . ':~ozwo- Laryngologla~ S?J!). tm. 

21.15 (kino czynne tyl dów me będZIe (pol.) N. Barlickiego, ul. Kop-
ko w dni pogodne) od lat 16 godz. 19.15 cińskiego 22. 

Wicherek wróży pogodę 

Wywczasy naszych znajomych 
Urlopy za pasem. Nas= 

redJalkcja ZJWlrócila się wa.ęc do 
niektórych zJnajoanych - z te
lewilzji. z radiia, z est4"ad~ -
za&jąc pY'1Jamde najaktuaJlnlej
sze: dJoką<'l wybi€lt"ają się na 
odpoczynek? Nie popełnimy 

chY'ba Wielkiej nledY'S'klrecj~ 
ujaJWIl.iaj ąc' :ich prOlj~ty i 
~ 

IRENA DZIEDZ>IC 
WYRUSZA ZA MORZE 

Telewi2yj1l1li 8Y'fJIIPlIIł;Y'CY paru 
lire!1y i tłum rndiosluchaozy; 
tych od "PolJS!kiej piOO'el1!kIi. na 
tel.eron". musrzą uzbroić Slię 
w ci<erpJ.ilwość. Powróci na 
sZlkla.ny ekIraJ!1 i na antenę 
dopiero we W!ITlJeŚIl1iiu. Bymaj
milllLej ni e po urlqpocwej s jeś
de. Lipiec i s'i.et'pień S'Pędzi 
~~~e w SWm~ ~oo
nOC':ZiOOlytoh, lecz jaJko słuchacz 
lm mi~o semi
IlJaJl"iJUm szIrolendOfW'ego dla 
dzierlJl'l.illmrzy telewiz,yjnych. 
Załuje. że me 7Jdąri:y na Fe
S'1Ii!WlaII P.ilOsenki., my chyba 
:róWl!l:ież. 

KIERDZIOLEK 
NA KOLKACH 

Nie W'Y'bieracie się. soł
tysie. przypadkeim 00 Chla.p
llrowic? 

- Nliestety.": 'fu byłaby 
piękna rwaz! Bez ŻJaJdnych 
kropotów. Ale coz. w lipcu 
j'ad ę na W Ylbr7.J€IŻe. gdJzJi e bę-
dę występowail z 7J€6POlem. 
UrlOiPowe pl:a1ny SllJUję Więc 
na sierpień. JaikJś IDaJly ra.jd 
nilZliln:no-górsoki po Polroe 
wraJZ z ma.łżQ<nką - dlZliecia
ki WY'S'Y'lam do Ostrowa, do 
baibci. Mamy ZJamiar osiąść 
na jaJkli.eś diwa tygodnie na 
Ka:IaJtówklach.. 

- A cz;ym będrzi.e pan krą
ży! po iklra;ju? 

C2lterema kó1łkannJl.. 

KALINA JĘDltUSI'K 
NAD SEKWANĄ 

mian- SP~ w ZiaJk.opanem 
wraz z zoną, kltóra będizI.e 
"dojeiodrżać" i z córIką. Urzą
d:z;imy się w "Asto<rid" ... 

- Nie Jl!!"ZY'P'USZlC!'1Jalem, 2:e 
pan jest taikim amalt<llrem 
gór .•• 

- No. loolejlką na Kaspro.
WY. cóż to za WSJPil1'laCZJka!~ 
Ale ZaJWsze, kiedy bywam w 
Zakopanem. pOZlWallam sobie 
bodaj na jedJną dJJJuil:szą wy
cieCl7Jkę. 

STANISŁAW RYSZARD 
DOBROWOLS'Kl 

WIERNY GRUZJI 

- Kiedy pan wyjeżd2;a? 
- Dopiero we Vl/lI'Ześndu. 

Tam wtedy najpiękilliej 
przyjaciele w dIomu. 

- A letni skw&r chce pan 
prv.etvzymać w Wa=a.W!ie? 

- Sikiwan- jest teraJZ, w czerw 
ou. Na l~piec i siet"Pień mam 
wiele m.jęć. W mieście wte
dy pusto. cisIZIa, SijJoikój. Mam 
ocienione mieslZlkaJruie, w le
cie to dobra. rzJeCZo 

SLAWA PRZYBYLSKA 
ZYCZY 

UDANYCH URLOPOW 
NASZYM CZYTELNI'KOM 

- Nie miewam urlOPÓW już 
od killku lł3J1;. To wy1!rik.a z 
pr()lfesj~. Wymyśliłam metodę. 
kJt.óra mi je w pewien sp<>-' 
sób wyrównuje: wy jamy na 
~ę dni me w serzxmie. Właśnie 
w maju byŁam 5 dni w 
S2X!Zawnlcy. Lipiec 'WYIPel:nią 
mi występy w Czechosłowacji 
i Rumunii:- W sieu:'lPnllU mamy 
feos:tLwal. Będę śpiewaJa "Wi
dzisz mała" i "BaHadę par
tu,gaJ.ską". Za. ro WSIZ~tkiml 
czytelnil!rom życzę mdłe!» wy
poczy1rlIku. 

STARSI PANQWIE 
- OSOBNO 

Ptrzez cały lipiec będę jesrtJC"lJe 
czuwal nad WCZ8:OOIWIiC!Zalllti. 
ZadQW()Ilen;i. po<II.r.imJJi być i ci.; 
którzy WY'biorą gÓiry i c~ 
którzy ruszą nad m~. La
to zaJpowjada si ę baIrdi2lo su
che, upalne i pogodine. 

IRENA SOLIN SKA 

Na Młynku 
porzqdkuiq sławy 

W ubiegłym tygodniu Łó
dzkie Przedsiębiorstwo 0-
grodnicze - generalny wy~ 
konawca robót w ośrodku 
na Młynku - p2:.zekazał in~ 
westorowi. którym jest Za"'!! 
rząd Dróg i Zieleni m. Ło. 
dzi, teren stawów. Zamknię
to śluzę j lustro wody za
częło się podnosić. Trwają 
jednak dalsze prace przy u
rządzaniu terenów stawów. 

Mieszkańcy Dą!łrowy. rea
lizując zobowiązania pOdjęte 
dla uczczenia IV Zjazdu i 
20-lecia PRL. przystąpili do 
porządkowania koryta rzekł 
Olechówki, na odcinku od 
jazu do ul. Śląskiej. Przewi
duje się. że roboty te zakoń
czone będą do nadchodzącej 
niedzieli. -Kosztowne pijańStwo 

OSRODEK PROP. SZTU
KI (Park Sienkiewicza) 
Wystawa prac człon
ków ZPAP. Czynna od 
11> do 18. 

* :to * PALMIARNIA - g. 10-16 

TATRY-LETNlE - ,,2ró POL~SIE (FOr~alSki;j 37) Okulistyka: Klin. WAM 
dlo trzech praWd" (fr.) "NIeletni ŚWIadek od ul. Zeromskiego 113. 
dod. "Gorąca strefa" lat 16 (ang.) godz. 17. Chirurgia i laryngologia _ ... 

19 W l~ czekają mnie (pol.) godz. 21.15. (Ki- ROMA (Rzgowska nr 84) dziec~ęcl;': Szpital im. Ko- dIwie prerruiJery: w audYCji o 

Cz;y oba(j S1&-si Panowie 
wybi€lI'lalją się TarLem? - py
tamy Jeremiego Plr:zybOlrę. 

- Nie. Mój JJIl"Zyjaciel, jak 
mi wia.domo, jedzie na Wy
brZie'Że, a ja m,e mam jesZICZ~ 
żadnyOO plam6w . .z.amarrzyl'bym 
robie BułgaIDie, ale ntic z te
go n.ie wyjdllJLe. Lipiec pme
siedzę na pewtno w Wa.rsza
'Wie.' we ~u mamy spóź 
nioną "wiO<SelllIlą" p.rem.La-ę 
KaibaJrebu.. P07JOS'ta.je mi j aikiś 
OIkrtl:S'Zek $,etr'JlII1ia. Nie wiem, 
może się wlącz;ę do akcji 
h'WI!lej ? 

3G-letni Józef KujaWSki (Więc 
kowskiego 142), 25-letni Paweł 

LUdwiczak (Włókiennicza U) i 
23-letni Jan Swiontkowski (Bra
terska 32) wywołali awanturę 

przy Zbiegu ul. Przybyszew
Skiego i LUbelSkiej. Podczas 
sesji pOkazowej, zorganizowa~ 

nej przez Kolegium Karno-Ad .. 
ministracyjne Łódź-Górna vi 
Zakładach im. Waltera, wymie
rzono krewkim młodzieńcom 

kary grzYWny odwrotnie pro
porcjonalne do wieku: ,od 
1 tys. do 3 tys. zł. Mote w 
przyszłości - zanim sięgną pO 
kieliszek pomyślą, czy b~ 
cIzie się to im oplacalo? * :to * ZOO (ul. Konstantynow-

ska 6-10) czynne od g. 
9-19. 

MUZgA" 

no czynne tylko w dni Weekendy" od lat 16 nopnlcklej. Sporna 36-50. ,... -~~hWlJJU' .~ l' ." ,.n. ..... _ d
v

_. 
po,godne) .. Chirurgia szczękowo- uotn-... ~ ' ~ ~~~.Y'" " 

ADRIA (Piotrkowska 150) (po1.).. dod. "Brama twarzowa: Szp. im. Bar- żu<rz,e" Lu<towskiego, w któ-
"Gdzie jest generał" snów (po1.) godz. 10. lickiego ul. Kopcińskie- lI.jI'ITl zresztą julŻ kiedyś gra-
od 1M 12 (po!.) dod. 12.30. 15. 17.30. 20 go 22 ' lam, ty<łe że inną rolę. Może 

Araby" (pol) godz 10 SOJUSZ CPlatowcowa 6) • 
12.30 15. 17.30. 20· "Powiernik pań" od :rOk~yk?l~gia: Szp. i!Y" uda mi. się na parę dni po-

DKM' (Nawrot 27) .. vi- 1~ (wł.-franc.) clod. EIeg.anskIe.,o, ul. KOla- jechać do KamolinJS., gdzie 
MJ!?':sY..'f!g~Zi6~KI (WIęc ridiana" (hlszp.) od lat "Król Midas" (pol.) g. ZIeWlcza 1-5. zaW'SlZe baJrtdrlJo serdeczmie 

g d 9 15 czynne 18 godz 16 18 20 17. 19 Nocna pomoe lekarska gości. mnie pand MiIra Zimiń-
&t~ZE~Jl~~· ARCHEOLOGI DWORCO\m (Dw: Kall- fł:r~KI (Zbocze) "Od Ape przyjmuje zgłoszenia te- sita W S'ie;rpnliiu WY'biera:m 

CZNE i E~NOGRAFI- ski) "Przyjaciele mo- nmów do Andów" (pa lefonicznie w godz. 19 się do PaJI'y7a., odipoczmę nad 
CZNE (Pl. Wolności 14) tyJka", "Dwa psy i norama) od lat. 12 (wł.) do 5 na nr, telefonu 
Wystawa: "Ziemia łę- kość" Pluto - ratow- dod. "WakaCJe nad 444-44. SelkwaI!lą. Tam wtedy jest 
czycka i sieradzka w nik",' :"TYCh czterech" lVnoksą" (rad z.) god.z. Nocna pOmoc pielęg- P\.IStO. J-ooien.i,ą" jak 7JWj"kJle. 

. ń P l godz 10 11 12 13 14 16. "Przemmęło z Will niarslta dla m. Łodzi - pojadę na O\PUlS'bo51Ziałe już TYSIącleciu Pa stwa o 15. ie. i7. 1'8. 19. 20, 2i trem" od lat 14 (USA) Al. Kościuszki 48. tel. wówczas WYlbtrzeże. Balrdw 
WICHEREK 

WROZY POGODĘ!!1 

(jp) ----------------
"Kukułeczka" płaci 

Za 5 trafień premiowanycli 
złotych 3.506, za 5 trafień zwy 
kłych złotYCh 1.402. za 4 trafie 
nia zlotych 99. za 3 trafienia 
złotych 7.50. ----~~1~~" czynne godz. GDYNlA (Tuwima nr 2) godz. 18 324-09 od godz. 19 do 4. liwbię Sopo 

MUZEUM IIISTORJJ R'U- "Tak się zaczęło" od STYLOWY - STUDYJNE t. Pa.nlie Czesł'!IIW'ie, 
CHU REWOLUCYJNE G lat 12 (NRD) godz. 10. (Kilińskiego 123) "Dum ROZNE GUSTAW HOLOUBEK mliesiąc pan wY'biera? 

jaki 

(Gdańska 13) czynne g. 12.30. 15. 17.30. 20 bo" od lat 10 (USA) _ ? 
10-17. HALKA (Krawiecka 3-5) dod. "Pies w kuchni" Godz. 19 w sali Młodzie ZASZYWA SIĘ W GORACH NP.: Pracownikowi z któ-

MUZEUM WŁOKIENNI- "Ranny w lesie" od lat (USA) godz. 16. 18. 20 żowego Domu Kultury - No bo ci, kJtÓI"Zy pójdą rym rozwiązano umowę wsku 
CTWA (Piotrkowska 282) 16 (po1.) dod. "ptaki",/ STUDIO (Lumumby 7-9) im. Juliana Tuwima (uL KJróII. Ryszaro II na dwa w pańslki,e ślady, na pewno tek przedłużającej się choroby 
wystawa: "Tkaruna pol (pol.) ~odz. 16. 18. %0 .. Wczorajszy wróg" (pa Moniuszki 4a) odbędZIe mJiesliąoo ooejan.i.e kooonę. Po nie chybią z pogodą. ekwiwalent za nie wykorzysta 
5ka W zbiorach mu- LĄCZNOSC (Józefów 43) nora ma) od lat 16 się występ zespołów dzie 10 . do ny urlop należy się tylko wte 
zeum". "Z dziejów wł6 .. Syn skazańca" od lat (a~g:) dod "Korzenio- cięcych przy Towarzy- :ra1Z pierwszy będzie mógł o- - Sl€lI']JlltiJa wyjeZdźam dy. jeśli postanowienia takie 
kiennictwa łódzkiego" 16 (ang.) dod. "Zamar nózkl" (pol.) g. 17.15. stwie Społeczno-Kultural detchnąć ca-le diwa miesiące! JugOSlłaWii. bo w Polsce... i zawiera układ Zbiorowy ob 0-

czYnne g. 1~17. la turnia" (pol.) g. 19 19.30 nym :ŹydÓW w Łodzi. - Cały ten 0ZIaS znam za- tak będzie świe1ma. pogoda. WlązująCY w danym zakładzie.; 

'IIIIIIIIUlIIIIIIIlIlIIllJlllllnllllllnlllllllllmlllllllllllnIllIJlIIIIIIIllIIIIIIllIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHI .. nnlllllllllllllllllHII"HIIllItI"IIII11I1IHI",III",,,"IIIIIIIIHlllllllllnnIllUJIIIIWlllllllllllllllllllnllllll~"1IIllIIlIlIIlIlIlIIlIIltIIIIIIIIIII"mllllllllllllllllllllllllllnlllllllllnlllllllllllwllIllllllllllł 

MOTOCYKLISCI 

4D BĄDZCIE PRZEZORNI! 

• tylko 

. AUTO-CASCO 
dobrowolne ubezpieczenie od uszkodzenia. 
zniszczenia lub utraty (a nie obowiąz

kowe ubezpieczenie komunikacyjne) 
pokryje szkody we własnym pojeździe' 

za opłatą składki 00 końca października 
1964 r, 

zł 144.- za W.F.M. 
zł 216.- za S.H.L. 
zł 264.- za Junaka, 

Telefonujcie - zgłaszajcie: 
P.Z.U. Al. Kościuszki nr 57, pokój 18, 

I p., tel. 455-10, wewn. 40. 2555/k 

ł OGŁOSZENiA DROBNE 
NIERUCHOMOSCI 

DOMEK dWUizbowy z o
gródkiem w Lagiewni
Itach sprzedam. Okopo-
wa 12 8773 g 
DoiiiEK jednorodzinny, 

DOMEK jepnorodzinny, murowany. 4-izbowy w 
murowany, wolny (3 po zgierzu oraz dwie dział 
koje z kUChnią). ogród ki leśne w Sokolnikach 
owocowy (2akowice-Ka- sprzedam. Wiadomość: 
letnik) sprzedam niedro Łódź, Marysińska 49-8, 
go. Oferty ,,8699" Biuro tel. 519-63 8688 g 
Ogłos~eń Piotrkowska 96 • 

5 ha ziemi (nadaje się 
na ogrodnictwo). 200 
drzew owocowych w Pa 
wlikowicach k. Pabia
nic sprzedam. Wiado
mość. Pabianice, Rey
monta 14 8890 g 
1,40 ha ziemi ogrodni
czej w Łodziance. blisko 
lasu łagiewnickiego -
sprzedam. Miatkowski, 
Lultaszewska 38 8767 
"GOSPoDAR STw'O'ToIń'e 
7,16 ha sprzedam. Wieś 
Gosieczna nr 18. POC?trt 
i stacja Andrzejów koło 
Lod/ti a'J02 g 

SPRZEDAZ 

·WÓZEK inwalidzki dla 
chorego W pozycji leżą
cej pokojowo-terenowy 
w dobrym stanie sprze
dam. Piotrkowska 112 
m. 3 (wejście z Parko
wej) te:. 263-26 godz. 
l'i-22 8762-8763 g 
SPAWARKĘ do-tworzyw 
sztucznych (automatycz
na) 1000 W, fabrycznie 
nową z gwarancja sprze 
dam. Oferty ,,8736" Biu
ro Qgłoszeń Piotrkow
ska 911 ~736 g 

MEBLE sypialni - no-
woczesne na wysoki po 
łysk sprzedam. Kilińskie 
go 44 m. 50 8779 g 
MAGIEL ręczny sprze-
dam. Lódź, ul. Wioślar 
ska 6 8792 g 
MASZYNY dziewiarskie 
80X8,80X6 oraz moto-
cvkl .. Jawa 250" sprze-
d"am. Przędzalniana 58, 
m. 7 8811 ~ 
PALMĘ KenCja Sprze-
dam. Nowotki 93 m. 12 
ZEGAREK-złoty "Schaft 
hausen" męski, nowy 
sprzedam. Tel. 373-24 go-
dzina 15 8819 g 
BARAK --rOzilieraIny -z 
drewnIanych pOdwójnYCh 
gladzionych płyt (wy-
miar 9.20X9.20X4.40) sprze 
dam. Ogółem około 300 
m sześc. Nadaje się na 
garaż lub magazyn. 
Lódź, Traugutta 21[23 tel. 
34~-80 godz. 9-12 
DRAMĘ i okno (nowe) 
do garazu tanio spue-
dam. Tel. 575-09 

SAMOCHODY. 
MOTOCYKLE 

SAMOCHÓD "Pobiedat' 
sprzedam. Oglądać Lódź 
Zgierska 35. warsztat 
MOTOROWER czeski "Ja 
\va", stan dobry sprze-
dam. Wólczańska 181-21 
MOTOCYKL-" M-n-i-kc;:. 
szem sprzedam. Trakto-
rowa 134 8869 g 

PRZYCZEPĘ dwu~ołową 
do samochodu oS('bowe_ 
go sprzedam. Pahianic_ 
ka 82-a 8878 g 
MOTOCYKL "Juna'k" -
rok prod . 1960 sprz~dam. 
Tel. 538-87 3788 g 
SAMOCHÓD pięciOOSO-' 
bowy "SkO~8 1200" pil-
nie sprzcdam. Wlado-.. mosc: Brzeska 13-9 od 
godz. ~ 8681 g 

MOTOROWER "Simson" 
stan dobry sprzedam. 
Tel. 361-03 8821 g 
"ADLERA Triumpha" W 
całości lub w częściach 
sprzedam. Silnik. Skrzy 
nia biegów. przekładnia 
główna - bardzo dobry 
stan. Rzgowska' 25 Okro 
jek 8885 g 
,;WARSZAWĘ" sprzedam, 
stan dobry. Cena 38.000 
zł. Konstantynowska 71 
(Zdrowie). Oglądać go-
dziny 17-19 8712 g 

ROZNE 
ODDAM 500 m kw. pia 
sItu budowlanego bez-
płatnie. Tel. 248-56 
WSPOLNIKAdo-hodowli 
pieczarek pOSZUkuję -
ewent. wynajmę piwni-
cę o pow. 100 m kw. -
Oferty ,,8872" Biuro 0-
głoszeń Piotrkowska 96 
DZIECI na ietnisko-wKo 
lumnie - przyJmę. Tel. 
358-75 (dzwonić wieczo-
rem) lub Kolumna. Grzy 
bowa 5a 8709 g 
WSPÓLNIKA do szklar-
ni (nie wykończonej) -
przyjmę· Oferty ,,8719" 
Biuro Ogłoszeń Piotrkow 
ska 96 8719 g 

PRACA 
POMOC domowa na kil 
ka gOdzin potrzebna. Na 
rutowicza '2ł--52 8710 
POMOC do małego gos-
podarstwa letniskowege 
potrzebna na stałe. Po-
żądana rencistka. Więc-
kowskiego 25-{; po go-
dzinie 17 8877 g 
STARSZA osoba zajmie 
się dzieckiem. Referen-
cje. Tel. 392-04 8'713 g 

LOKALE 
UCZNIÓW do wspólnego 
pokoju z utrzymaniem 
przyjmę. Tel. 347-84 

DUZy pokój z kuchnią 
częściowe wygOdy, ul. 
Piotrkowska i kawaler 
kę (blok spółdzielczy). 
zamienię na dwa poko-
je. kuchnia, blolti (mo-
gą być spółdzielcze) -
Olerty ,,9493" Biuro O-
głoszeń Piotrkowska 96 
POKOJU sUblokatOrSitie 
·go poszukUją dwie stu-
dentki od 1 lipca. Cie-
sielska 6-24 8857 g 
POKOJ z kuchnią zamie 
nię na 2 pOkoje, z od 
dzielnymi wejściami. O 

POKOJ, kuchnia 28 m 
kw. w śródmieściu częś
ciowe wygody zamienię 
na 2 pokoje, kuchnia. 
wygody. Wszelkie kosz
ty zwracam. - Oferty 
,,8771" Biuro Ogłoszeń. 
Piotrkowska 96 8771 g 
POKOJ z kuchnią (blo 
ki) pow. 41 m kw. za
mienię na 3 lub 2 po
ltoje. kuchnia. Telefon 
555-03 godz. 8-9.30. 19-20 
LEKARKA poszukuje po 
koju SUblokatorskiego. 
Oferty ,,8823" Biuro 0-

ferty ,,8860" Biuro Ogł 
szeń Piotrkowska 

o gloszeń Piotrkowska 96 
96 

POKOJU'-sublokat;,rskie 
NIE UMEDLOW ANEGO 
dużego pokoju subloka
torskiego poszultuję. Ofer go POSzukuje nauczycie 

ka. Oferty ,,8963" Biur 
Ogłoszeń Piotrkowska 

o ty ,,8828" Biuro Ogłoszeń 
6 Piotrkowska 96 8828 g 9 

LETNISKO nad Pilic 
koło SUlejowa do wyn 
jQcia. Dzwonić 572-95 o 

ą 3 POKOJE, kuchnia. kom 
a fortowe zamienię na 
d mniejsze mieszkanie. _ 
g Oferty ,,8685" Biuro Ogodz. 18 8766-8859 

SAMOTNĄ do wspólne 
go mieszkania 

głoszeń Piotrkowska 96 
przyjmę 

Oferty ,,8720" Biuro 
OLIWA - komfortowy. 
samOdzielny pokój do O 

głoszeń Piotrkowska 9 6 wynajęcia wczasowiczom. 
POKÓJ Hm kw. I P 

Wiadomosć Lódź, Byd
goska 30-5 8891 g zamienię na pokój 

chnią· Wiadomosć 
nów ul. Sk;arbowa 
2 godz. 19-21 

RUDA-'Marysin -

z k 
Juli ~ MAŁZEŃSTWO - nauczy 

ciele pOSZUkuje pokoju 
g SUblokatorskiego. Oferty 

18 m 
8758 

,,8740" Biuro Ogłoszeń, 
2 po 

koje. kuchnia, częśclo 
a

--I Piotrkowska 96 8740 g 
POZNAŃ - pokój. ku
chnia, c.o. zamienię na 
pOdobne mleszltanie w 

we wygody zamienię n 
równorzędne lub pokÓj 
lmchnia i pokój oddzie 
nie W blokach. Telefo 

l Łodzi. Wiadomość Po-

301-71 do godz. 15 

IZ )I 
n . znań. Matejki 61-9, Ha 

sińska 8'128 g 

PISY I 
Wyd:ział Ekonomie my U>niW'e'1'6ytet.u Lódz

Ol' l!1.a Wieczorowe Stu
InżYillierów. NaJUk'a na 

ro~u .AbSOtlwenci uzys
konornii. Bliższych in

retalI'iaJt Studiullll, ul. Lin
ę-tll"O cod:ziem.nie W godz. 

kiego :roIZJpOCZylJla nab' 
dium EkonomiC2lIle dla 
Studitum 1Jrwla 3 i pól 
kują t)r.Wl magiJSbra e 
formacji udziel!a Sek, 
dleya 3/5 pak. 23. I pi 
od 11 do 13, tel. 362-3 5 wewIl. 4. 2863-k 

Ostrzeżenie 
'l'echni.kum Geodezyjne w Lodzi, ul. 

Skrzydlata 15, ostrzega przed kupnem 

przyrz~u geodezyjnego w futerałe sk61"Z1a
nym - Klina "Lota 004" Nr fabryozny 
122844, Nr inwentarzowy T/III/lOj47. 
Powyższy pa-zyrząd zaginął podczas po.. 

l_
lOWYCh praktyk geodezyjnych W pobliżu 
ul. WycielC2lkoWej przy lesie łagiewnickim 
w d:niu 6 czerwca 1964 r. 9150-g 

LPRZETARG I 
Zarząd Dróg i Zieleni m. Łodzi, ul. PioUr>

kowska 104 ogłasza przetarg na wykOll1anie 
roz,biórki budy,nków poloŻO'1lych W Łodzi przy 
ul. ul.: Dąbrorwskiego 105, 71 (front), 31 
(drewniany budynek n.aa-ożny), Wojska Pol 
skiego 135. 137. 139 139a, 141. 145. Nafrowa 5 
(portiernia, szopy po str. zachodniej posesji) 
Naftowa 7 (garaże, wiata). Kilińskiego 179 
Kopcińskiego 1. W przeoo.lrgu mogą wziąć u 
dziaJ: p.r!Z'edsiębiorstv\ra państwowe. spółdziel 
cze, prywartme i osoby fizycme posiadające 
uPU1aJwnienia do wykonania robót rozbiórko 
wych. Oferty W zaJakowam.ych kopertach z 
na.ptsem "Przetarg" naJeży składać W tut 
zarządzie pak. 336 W terminie do dnia 23 
czerwca 1964 r. Oferenci zobovlrią=i są 
wpłacić do kasy zaJm:ąd'l1 wadium W wys0-

kości 1.000 zł od każdego budynku. Otwarcie 
ofert nastąpi w dniu 24 czerwca br. godz. 
] O W tut. z8lrządzie. pok. 336. Bliższe dam.e 
dotyczące wlw robót uzyskać możm..." w Za
rządzie Dróg i Zieleni m. Lod~i. pok. 336 
Za;strz,ega się prawo wyboru oferenta i od 
stąpienia od przetaa.~ bez podania pTzyczyn. 
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Dziś plerw§ze pilhi 
Bendig, Gutman 
Pietrzykowski 
wystąpią 

Spartakiady siatkówki w 
6 Polaków 

kontynentalnym lina le · żużlowców 

na r1n2u londvńsklm 
Od dzisiaj do niedzieli włącz

nie Io.dzianie będą mieli okazję 
przeżywańia nie lada emocji 
Pięć dni trwać będzie w. łłali 
Sportowej zacięty bój najlep
szych polskich zespołów siatka
rzy o zaszczytny tytuł mistrza 
III' Ogólnopolskiej Spartakiady. 

artystycznej przewidziany jest, 
obok występu zespołu Czerwono
czarnych, pokaz taneczny barw 
nej grupy dzieci w wieku przed 
szkolnym. o godz. 18,30 w ostat 
nim spotkaniu dnia dzisie,iszego 
grać będą siatkarze AZS łódzkie 
go z Gwardią z Wrocławia. 

W rozgrywkach bierze udział 
osiem drużyn. Podzielono je na 

dwie grupy z tym, te pierwsze 
.dwie drużyny z każdej grupy u
biegać się będą o miejsca od 1 
d-0 4, a poZ-Ostałe od 5 do 8. Do 
grupy I zaliczono: Gwardię (Wro 
claw), Huragan (Wołomin), AZS 
Łódź i Wawel, a do drugiej -
AZS AWF W•wa, Pogoń (Szcze• 
cin), Górnik (Katowice) i WY· 
·brzeże (Gdańsk). 

żużlowcy czechosłowac..:y i ra
dzieccy będą startować na mo
tocyklach produkcji CSRS mar
ki „Eso", natomiast Polacy ~ 
na „Jawach" i „FisaCh". W środę, 18 bm. rozegrany zo 

st~_nie w Londynie turniej bok
serski, w którym przeciwnikami 
olimpijskiej reprezentacji An
glii będą zawodnicy :Polski, NRF, 
Irlandii i Holandii. z naszych 
bokserów - na ringu w Londynie 
wystąpi~ Bendig, Gutman i Pie 
trzykowski. A oto zestawienie 
par- (w kolejności wag - na 
pierwszym miejscu Anglicy): 
McCluskey Freistadt (NRF), 

Wprawdzie uroczyste · otwarcie 
imprezy nastąpi dopiero o godzi 
nie 17, zmagania przy siatce roz 
poczną się już w godzinach 
przedpołudniowych. W pierwszej 
parze o godz. 10 zmięrzą się Hu 
ragan (Wołomin) - wawel (Kra 
ków), w następnej · o godz. 11 
GKS (Katowice) - AZS AWF, a 
o god;r:. 12 Wybrzeże (Gdańsk) -
Pogóń (Szczecin). 

Łodzianie · siegajq po medal 

W najbliższą sobotę, 20 bm., 
w miejscowości Slany pod Pra
gą zostanie rozegrany kontynen 
talny finał indywidualnych mi
strzostw świata na żużlu. Zawo
dy odbędą się późnym wieczo
rem przy świetle elektrycznym. 
Na starcie stanie 16 zawodników, 
reprezentujących Czechosłowację, 
Polskę i Związek Radziecki. W 
wyniku eliminacji do finału za
kwalifikowali się: Maj, Pogo
rzelski, Wyglenda. Woryna, Pod 
lecki, Rose (Polska), Kasper, Ha 
velka, Volf, Kubicek i Smic 
(CSRS) oraz Plechanow, Samaro 
dow, Kristal. Kurylenko i Cze
kranow (ZSRR). 

8 najlepszych zawodników fi
nału kontynentalnego zakwalifi· 
kuje się do fina-lu europejskie
go, który odbędzie się 26 bm. 
we Wrocławiu. W finale europej 
skim startować będzie także 8 
najlepszych żużlowców skandy
nawskich. Następnie 8 pierw
szych z Wrocławia zakwalifikuje 
się do finałów mistrzostw świa 
ta, które zostaną rozegrane na 
londyńskim stadionie w wem· 
bley. 

Malon - Bendig (Polska), Smith 
- G-utman (Polska), Dunne -
McCour (Irlandia), Taylor - Ger 
lach (Holandia), Varley - Meier 
(NRF), Robinson Reimers 
(NRF), Stack - Burns (Irlan
dia), Fisher Pietrzykowski 
(Polska), Woodhouse - Gerards 
(Holandia). 

w pilce nożnej 
Przy otwarciu imprezy zacho

wany zostanie pełny ceremo
niał, a więc: defilada drużyn, 
wciągnięcie flagi µa maszt, ode 
granie · ł1ejnału spartakiady i 
hymnu państwowego, W części 

Czy wiecie, źe młodzieżowa re 
prezentacja Łodzi uczestnicząca 
w rozgrywkach w ramach spar 
takiady jest najmłodszym zespo 
!em wśród swoich konkurentów? 

llffilllllllUlllllllllllllllllllllllłlllllllllllllllllllllllllłllllllUllUlllllllUlllllllllUlllllllllllHllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUDllllllDlllllllll1 

Rad io i i a la w i z j a 
$RODA 11 CZERWCA lodii z filmu „Przygoda · pod ce symfonic~ne. 13.25 „W pamię-

PROGRAM I I semaforem". 15.00 Wiadomości. I ci współczesnych". 13.40 Program 
8 oo w· d . . 8 05 M k 15.05 Program dnia. 15.10 Postęp I dnia. 13.45 (Ł) Informacje dnia. 

· ia . omosci. . · uzy_ a w gospodarstwie domowym - 13.50 (Ł) Aktualności łódzkie. 
aktualnosci. 8.30 P10senka dnia. aud. 15 20 Ulubione miniatury 14.10 'cŁ) „Melodia, rytm i · pio-

8.50 Publicystyka międzynaro'do- muzyczne. 15.35 „Spiewamy i senka". 14.35 (Ł) Gra zespół 
wa. 9.00 „Z melodią i piosenką tańczymy" - aud. 16.00 Koncert Andrzeja Rokickiego. 14.15 „Błę
prze z świat". IO.OO „Lekarz przy- życzeń. 16.30 Program mlodzieżo- kitna sztafeta". 15.00 „Posłuchaj
pomina". lO.l5 Muzyka. ll.OO wy „Dzień dzisiejszY - dzień my muzyki i o muzyce" - aud. 
„Salka Valka" - fragm. ll.20 J'utrzejszy". 16.55 ,,Pięć minu 1" 25 Ch ·1 u k' 15 30 A d Aud. „Wieś tańczy i śpiewa". "· Wl a m zy •1• • u · 
ll.40 Kwadrans w rytmie polki odpowiedzi". 17.00 Wiadomości. dla dzieci „Tajemnice przy. 
i walca. ll.5S Komunikat 0 sta- 17.05 Felieton Red. Społecznej rody". 15.55 Chwila muzyki. 
nie wód. 12•05 Wiadomości. 12•15 17.15 Radioreklama. 17.20 Aud. 16.00 Wiadomości. 16.05 Reportaż 
Rolniczy kwadrans. 12.30 Radio- dla uczniów szkól średnich pt. literacki. 16.25 Melodie filmowe. 
reklama. 12_45 „śpiewa Woroneż- „Na wirażu". 17.50 Uniwersytet 16.45 (Ł) Omówienie progr. 16.50 

Radiowy. 18.00 Koncert dnia. (Ł) Radioreklama. 17.00 (Ł) „Noc 
ski Chór Ludowy" . l3.00 Muzyka 18.50 Radioreklama. 19.00 Spra- księżycową" - bajka. 17.15 (Ł) 
dla wszystkich. !4.00 Nowa Na- wozdanie dźwiękowe z obrad Łódzcy laureaci ogólnop. kon
prawa" - fragm. 14·20 Muzyka IV Zjazdu PZPR. 20.00 Dziennik kursu piosenki radzieckiej. 17.30 
kameralna. 14.42 Wiązanka me- poranny. 20.26 Wiadomości spor- (Ł) . Aktualności łódzkie. 17.50 (Ł) 

towe. 20.30 Z dawnej · muzyki · pol „Runda z ·piosenką". 16.05 (Ł) 
skiej. 20.40 Ze wsi i o wsi. 20.55 Koncert muzyki polskiej. 18.45 

IUllllRllllUllllllllllllllllllllmlłlllllllllllllllll Program wieczoru. 2ł.OO Koncert Rozmowa literacka. 19.00 Wiado-

Dnia 15 czerwca 1964 r. 
zmarł po długicli cierpie
niach przeżywszy lat 68 ko
chany ojciec i dzi~delr 

S. t P. 

Edward Marczyński 

chooinowski. 21.30 „Ekwipunek mości. 19.05 Muzyka i akttialno
myśliwego" fragm. 21.50 „Radio- ści. 19.30 Studio Współczesne ,;w 
we Studlo Piosenki". 22.15 Sone popiół płodna" - słuch. 20.30 Gra 
ty krymskie - A. Mickiewicza ork. t;m. PR. 21.00 z kraju i ze 
22.21 Muzyka. 22.45 Radiowy kurs św;ata. 21.27 Kronika sportowa. 
jęŻyka francuskiego. 23.00 Ostat- 21.35 Sprawozdanie dźwiękowe z 
nie wiadomości. obrad IV Zjazdu PZPR. 22.35 „Z 

PROGRAM II 
Filharmonią Narodową przez 
trzy stolice" - reportaż. 23.05 
Uniwersytet Radiowy. 23.15 Mu-

8.3tl Wiadomości. 8.35 „Nasze zyka taneczna. 23.50 Ostatnie 
emeryt i kraju lat 20" - aud. 9.00 Kon- 'wiadomości. 

Pogrzeb odbędzie się w cert dnia. 9.50 Publicystyka mię 
dzynarodowa. IO.OO „Seli<ici w- e 

środę dnia 17 czerwca br. 0 pertuarze ro.zrywkowym''.· _10.30 -
TELJIJWIZJ A "' 

godz. 17 z ka.plicy Cmenta.- z życia Związku Radz1eck1ego. 8.45 „Nie jesteś sam" - film na. , św. :Franciszka pny 11J. u.oo Muzyka romat:\Wczna_, 12.0 fabularn.y , PJ:pd. radz. Reż_ysęria 
Rzgowskiej, 0 czym zawia- Wiadomości .. 12.15 „Swojsi<ie me -Edward dawrfiow - i Waleria 
daJ111ia.ją pogrążeni w glębo- lodie". 12.35 Piosenki ludowe Kremniewa. (Katowice). 9.55 Pro 

12.45 „List ze Sląska". _ 13.00 Tań- gram dla szkół - Chemia (kl. 
kim smutku IX) pt. „w fabryce dobrej wo-
CORKA. SYN. SYNOWA, dy"'· 10.25 Przerwa. 10.55 Pro-

ZIĘC i WNUKI '""lłlUlllllliHlllllllllHlllUIÓlllllllPllfflnll gram dla szkół - Fizyka (kl. X) 
Jii••••••••••••••iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiliiiiiliiliiliiii•~ pt. „Ultradźwięki" (W). 11.25 

Dnia. 14 czerwca 1964 r. 
J>O dlugieh i ciężkich cier
pienia.eh zmarł 

Dnia 14 czerwca 1964 r. 
zmad ''PO cięzkich cieiy1e-

Przerwa. 17.13 Program dnia (Ł). 
17.15 „Łupu-Cupu" (Ł). 17.30 ŁÓ'dz 
kie wiadomości dnia (Ł). 17.40 
„I znowu gwiżdże kos" (Il odc.) 
(W). 18.10 „Za 5 tygodni" - ·in
formacje o Zlocie Młodz. (W). 
13.25 Wszechnica TV „Alma Ma 
ter Jagiellonica" (Kraków). 18.55 
„Równy chłopak" - film krótko 
metrażowy prod. pol. (W). 19.20 
„Swiatowid" - publicystyka mlę 
dzynarodowa (W). 19.50 „Dobra
noc" - „Noc u pszczół" - film 
(W). 20.00 Dziennik TV (W). 20.25 
Sprawozdanie filmowe z obrad 
IV Zjazdu PZPR (W). 21.00 „Nie 
jesteś sam" film fabularny 
prod. radz. Reżyseria - Edward 
Gawriłow i Waleria Kremniewa 
(Katowice). 22.10 Program „Mu
zycznego XX-lecia" z cyklu „wy 
bitni artyści polscy" pt. „An
drzej Hiolski" (W). 22.25 Wiado-

S. t P. 
ni a.eh 

Wacław Gulner Wacław Gutner 
komorn-ik sądowy komornik sll;dowy 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
17 bm. o godz. 15.30 na Sta
rym Cmentarzu katolickim 
~rzy ul. Ogr<>dowej, o czym 
powiada.mia.ją przyja.clól i 
znajomych pogrążeni w glę
bokiim Za.lu 

Pa.mięć „ naszym dro
gim, szlachetnym i pełnym 
poświęcenia. dla. pracy ko.le
dze - pozostanie w naBzych 
sercach na zaws:re. 

ZONA„ SYN, SIOSTRA 
i RODZINA 

KOMORNICY SĄiDU 
POWIATOWEGO DLA 

M. LODZ-I 

mości dziennika TV (W). 

-lx POWIESC „DZI&~NIKA" -& . POWIESC „DZIENNIKA" --łr POWIESC „DZIENNIKA" 

STRESZCZENIE 

Po wysłaniu listu do kuzyna Rogera z San 
Francisco, Dan wraca do domu. Jest wyjątko• 
wo rozdrażniony. Drze na drobne kawałki ga
zetę z informacjami okrętowymi. W pewnej 
chwili ma ochotę iść do brata Amo~a, z któ
rym nie rozmawiają już trzydzieści lat i pojed 
nać się z nim. Dochodzi jednak do wnwsku, 
że Amos nie przyjmie wyciągniętej ręki. 

Tymczasem John Quincy Winterslip, siostrże
niec Minerwy, jest juz prawie ·w połowie drogi 
z Bostonu na Hawaje. 

• • • 
John Quincy -przyjrzal się uwa.żn.iej swojej 

sąsiad.ce. Chyba Hiszpanka?' Kruczoczaime 
wlooy, ciemne oczy z wyrazem chwi-lowego 
1roz;bawienia., które s.tairała się uiklryć, deli
katny owal twarzy opalonej na ciemny brąz. 

Dziewczyna podniosła oczy na przygodne-

go towarzysza podTóży i zobaczyła młodego 
cz.lowieka, wyso!µego i bairczystego, o nie
winnej twarzy dziecka. Pomyś·lala też sobie, 
że z p-ew-noocią ten młody czlowi-ek nie zro
zumie opacznie okazanej mu ży-czli·wości. 

Baird'ZO przepraszam... pan, 7Jdraje sii:, 
coś mówił? - spytała z niewinną mi-nką. 

- Ach, wybaczy pani - wyjąkał. - Nie 
miałem wcale tego zamiairu. Mimo woli coś 
mi się wyrwało„. Powiedz.i.alem, że ••• czegoś 
nie rozumiem ..• 

- Czy można wiedzieć. czego? 
- Sta~o sdę coś 111deyojętego, p.roszę paru -

tłumaczył się zmieszainy. Usiadł obok ni.ej 
na lawce i szerokim gestem ręki wslkaza.ł na 
otaczający ich kirajobraz i na port. - Mia
łem dziwne Wtra.żen.ie, że... już to kiedyś wi
dzialem. 

P ,_patrzyla na niego :zldz1wiooa. 
- Zn.Ipe;nie mo.ż!Jiwe - powiedziała - tu 

bywa mnó-st-... o lud7'i. 
- Ale... widzi parli, ja tu jestem pierwszy 

:raz, ni.gdy tu jeszcze nie bylem ..• 
Odsunę-la się trochę od ll'l!iego. 
- Mnóstwo lud2li ta:Jcie tu nigdy tnie by

lo - s>twi~ i -pokojni-e. . 
-Bo widzi ;pani, jesz=e parę dni temu 

bylem C7Jłowieki.em, który nie wyściubi! n.osa 
:n.a zachóct dalej niż do Nowego J<m:ku. Ni
gdy w życiru! OW'srz€>m, znam trochę N~ 
Angilię, byłem też za granicą, ale zachód„. 

Rozumiem. Zachód Z\Jpclnie pana nie 
intereooWał. 

W zespole tym gra aż siedmiu 
zawodników .w wieku juniorów, 
a do najstarszych w drużynie za 
licza się Lefik (rocznik 1943). 

Okazuje się, · że młody wiek 
bynajmniej nie przeszkadza na 
szym reprezentantom 'w uzyski
waniu dobrych wyników. są na 
czele tabeli i najpoważniejszym 

kandydatem do zakwalifikowania 
się do rozgrywek półfinałowych. 

W niedzielę Łódź gra z Bia-· 
łymstokiem. Do ekipy powołano: 
Jałochę, Nitę, Dajnerta, Lefi
ka, Wojtysiaka, Pietrzyka, Ko
walskiego, Szulca, Kostrzewiń

skiego, Adamskiego, Szatkowskie 
go, Walczaka, Ziętkowskiego i 
Westfala. 

Reprezentacja województwa, 
której umiejętności w niczym 
nie ustępują klasie gry drużyny 
Łodzi, wykazuje wyraźny bral< 
dyscypliny sportowej. Spośród 
wyznaczonych na wyjazd do Lu 
blina nie stawiło się dwóch pił
karzy. Są nimi Parzonka i Jaś
niewicz, obaj z Włókniarza pa
bianickiego i obaj nie usprawie 
dliwili swojej nieobecności. Nie 
ominie ich zasłużona kara. 

Avery Brundage ma obawy •.• 
Po wizycie w stolicy .Japonii,/ nie wyjazdu reprezentacji _Kana: 

przewodniczący Międzynarodowe dy na Igrzyska Olimpijskie . W 
go Komitetu Olimpijskiego, Arne Tokio, zebrano 70 tys. dolarow. 
rykanin Avery Brundage · wyraził * * * 
obawy, że prace przygotowaw- Dwaj kolorowi sportowcy Po-
cze do Olimpiady nie zostaną łudniowej Afryki, biegacze Kho 
ukończone w terminie. si i Malaka znaleźli się na liś-

A very Btundage dodał, że gdy cie reprezentantów tego kraju 
by Olimpiada odbywała się w na Igrzyska Olimpijskie w To· 
Stanach . Zjednoczonych, to nie kio. Ciekawe czy władze pań
byłoby żadnej nadziei, aby ukoń stwowe wydadzą im paszporty. 
czono wszystkie roboty w odpo Ostatnio południowoafrykańscy 
wiednim czasie. Opinia przewod rasiści nie chcą bowiem wyda
n.iczącego MKOl wywołała wiele wać murzyńskim sportowcom 
komentarzy w japońskich kołach zezwoleń na wyiazd z kraju. 
sportowych. Przedstawiciel ko- * * * 
mitetu organizacyjnego oświad- Dyrekcja linii lotniczych SAS 
czy!, iż „Pan Brundage patrzył podała do wiadomości, że już 21 
na przygotowania olimpijskie w krajów zamówiło dla swych o
Tokio oczyma amerykańskiego limpijczyków miejsca w samolo 
eksperta. Przewodniczący MKOl tach tej linii na Igrzyska w 
nie zna możliwości japońskich Tokio. Droga prowadzi przez 
przedsiębiorstw, ani organizacji Biegun Północny. 
pracy w Japonii". Komitet orga 
nizacyjny Igrzysk Olimpijskich 
jeszcze raz złożył zapewnienie, 
że wszystkie roboty zostaną u~ 
kończone w terminie. 

* * * W ciagu 5 tygodni ak.cji zbie
rania funduszów na sfinansowa-

Polska - Włochy 
na antenie PR 

DDWidCZYńSki i Orczykowski 
Redakcja sportowa Polskiego 

Radia nada 18 bm. z Rzymu 
bezpośrednią transmis,ię z mit:· 
dzypaństwowego meczu piłkar
skiego Włochy Polska. 
Transmisja nadawana przez 
rozgłośnie „Warsz;nva Il'' ro-z• 
pocznie się o godz. 19.05. emigru121 z Lodzi 

Poważne kłopoty ma kierowni 
ctwo ŁKS ze skompletowaniem 
zesPQłu na wyjazd do ZSRR. 

."! ~ • '·· "!'• ·• 
Łodzianie· 
w Jeleniej Górze 
przygotowują się 
do mistrzostw 
bokserskich 
Najlepsi bokserzy Łodzi wyje 

chali na zgrupowanie do Jele
niej Góry. Łodzianie w ośrod
ku sportowym Gwardii trenować 
będą aż do momentu wyjazdu 
do Bydgoszczy na spartakiadę 
centralną. 

W zależności od poziomu for
my poszczególnych pięściarzy kie 
rownictwo zgrupowania ustali 
óstateczny skład reprezentacyj
nej dziesiątki Łodzi. 

Bokserzy z terenu wojewódz
twa łódzkiego w nadchodzącą 
sobotę i niedzielę rozegrają w 
Tomaszowie spartakiadę woje
wódzką i po obozie treningo
wym nad Pilicą wyjadą do Byd 
goszczy. 

W · ekipie- przewidziani są m. in.: 
Dawidczyński i · Orczykowski. 
Okazuje się jednak, że obaj ci 
p~łkarze zamierzają rozpocząć stu 
dia w AWF ·w -- warszawie " 'll ' ·ter 
mih wyjazdu'· do ZWiazku Ra
dzieckiego zbiega się z· 'Wstęp· 
ny-uti egza'miiw11i n:a ti: · 'll.czel
ruę. 

Jeśli by nawet, dzięki podję
tym staraniom udało się przesu 
nąć dla Orczykowskiego i Da
widczyńskiego termin egzami
nów i mogliby oni wyjechać 
do Związku Radzieckiego, sam 
fakt wstąpienia do A WF wyklu 
eza w praktyce możność udzia
łu tych zawodników w barwach 
ŁKS w jesiennej rundzie spot• 
kań ligowych. 

-Jedenastka ·Wioch 
na mecz z Polską 
Włosi ustalili już skład na 

_przedolimpijski eliminacyjny mecz 
piłkarski z Polską, który roze
grany zostanie 18 bm. w Rzy
mie. W pojedynku tym barw 
Włocl:l bronić będą: Zoff - Po 
letti, Noletti - Rosato, Barcelli 
no, Lodetti - Domenchini, Maz 
zola, Petroni, de Sigti, Fortuca
to. Rezerwowymi są: Pizzaballa, 
Nc..lari, Sa.cco i de Paoli. 
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PZGS Brzeziny 
funduje sprzęt 

młodzież.V wiejskiej 
Józef Góraczyk, praJOUj ący w 

PZGS w Brzezinach jest wiel
kim przyj·acielem mł~ieży 
spoctow-ej. W miarę sw<Jlich 
możl'i-wości przycho-d:z.i on z 
pomocą młodz.ieży wiejskiej 
g1mpującej się w LZS. D.z:ięlti. 
jego s ·tarani-Om Radia Powiato
wa LZS w Brzezi.nia.ch otrzy
mała z GS pmva.żne dotacje 
fi.n.anisowe i tak: z ROlkicin -
2.000 zł, TomaJSJrowa - 1.400 zl, 
Gabkówka - 1.200 zł, Jeżowa 
- 2.000 u, Brzezin - 2.000 zł, 
Shrykowa - 800 Ził, K-O!luszek 
- 2.000 zł. 

Jak i111.torm.uje nas przeiwod
ndczący RP LZS w Brzezinach, 
p. Kowa:lski - otrzymane pie
niądze zużyte zostaną na ku
pn-o ni.ezibędmego sipirzętu sp-0.r
towego. Zal{>UJpi-Olll_e :rosta.ną 
części ro<WBI'OWe, pil!ltj, dys-ki; 
orarz buty piJJkairsikie. 
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- Tego nie powiedzialem - za.pi!"Okestowal 
John Quincy 'lllprzejmie. - Al-e to jest tak 
olbrzymie ter)"tori!Um, że zwiedzanie . go wY· 
dało mi się zamia:rem ponad moj-e siły. Aż 
tu nag-le moja rodzina doszła do wniosku, 
że powinienem wyjechać - więc jechałem 
bez końca naj:ró:imorodniejszy:mi J)(>ciągami, 
aż WTesz.cie przyibylem do tego ~aju, do te
go portu, rozejrzałem się dolrota i dlozinalem 
niesłychanie dziwnego uczucia, że jruri: tu kie
dyś bylem. 

W pewne.i chwili spojrzała na '\\nielkie pu
dło do kapeluszy, leżące u nóg Johna 
Quincy. 

- A może... morże któcyś z pana prmd
ków ... ? 

- Ma pani :rację! Mój dzi-adek przyjechał 
tu jako młody chłopiec. Później wrócił do 
domru, ale p<YWStaoli tu jego bracia. I wlaśni.e 
do syna jednego z nich jadę w oo:w.tedziJny, 
Do Honolu!JU. 

· - O, więc pan jedzli.e do Honolułu! 
- Tak. Jutro rano już tam będę. Czy pani 

tam kiedyś byila? 
- T aak - powi.ed?;iaJa przeciągle, przy 

czym j-ej ciemne reey spowa.2lni,ały. 

Dojeżdżali jru.ż do przyS'ta.ni i wokół rp.ch 
sk'Upiło się wielu - palla.żerów. 

Pomógl-bym pani wynieść w.a.l.i2kę, ale 
sam nie Wliem, czy dam sobie radę z wła
snymi bagażami - powiedzi~. - Gd)"by sill 
nam udało znail.eźć jakiegoś tragarza! 

- Niech się pa.n tym nie przejmuje - po--
Wiedziała. Doolronatle clam sobie radę 
sama . 

- Domyślam się, że w tym pudle ma pan... 
cy!Jinder? - i;:pytała rozbawiona. 

- Oczywiście! - odpowiedział Zldziwiony. 
R~ześmiała się, śmiech jej był głęboki, 

piersiowy. John Qu:incy trochę zeszJ!.YWnial. 

- Oh, ba~ pana przet>Taszam - zawo
łała - a 0!e. nie mogfam się pohamować. Cy
linder na Hawajach! 

John Quimcy stal S'2JtywDO Wyprostowany. 
Ta dziewczyna odważa się wyśmiewać z 
W1ruteirslipa! To niesłychane! Wciągnął głę
boko d.o pł.uc upajające powietrze, płynące 
z otwartej, srerolci.ej kraillly, gdzie mężczyź
ni są naprawdę męscy, Ogarnęło go jakieś 
dzilwne beztroskie uczucie. Schylił się, wziął 
pudło z cylindrem i spokojruie &-mignął je z 
ro=ach-em z.a burlę, w morze. Pudło od
płynęło unoszone przez falę. Pasażerowie zaś 
ciaśniej otoczyli młodych ludzi, pnec:z;uwa
jąc ja.ki.eś ekstir.awagancje. 

- ~o,_ W.ięc to już zał1atWi.one - powledzial 
spoikoJme John Qutncy, 

- Oh ... ! - 7Jdolała ledwie wy<jąkać zmie
szana dziewczyna. - Doprawdy, nie powi
!l'llien pan byl tego robić! 

(5) (Dalszy ciąg nastąpi) 
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